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tnogą mu· zaszkodzić, przeciwnie, już 
~yskał sobie uznanie ze strony zjedno
tzonei szlachty i całej prasy reakcyjnej 
rosyjskiej; że jednocześnie nie zasłużył 
tobie na uznanie wśród społeczeństwa 
polskiego, tern się zapewne nie martwi, 
'gdyż najwidoczniej nie uważa się za jego 
członka. 

"My, szlachta litewska, uwełamy 
za obrażliwą dla siebie nazw~ - ino· 
plemieńców, gdyż 1esteśmy krwią i cia· 
tern braćmi waszymi" - mówił nowy 
polityk polski, zwracając sit:: do Marko
wa (2), Puryszkiewicza, l(rupieńskiego 
et consortes. 

Mógł Sobie hr. Ignacy wyznawać 
tak piękne zasady u siebie w zaciszu 
wiejs,kiem, ale nie wystawiać }e w całej 
ich nagości na zjeździe ludzi, odznacza• 
jących się największym zapasem niena
wiści do polaków - z pvśród wszyst
kich grup społecznych w Rosji. 

. ·Rozu tniemy, że hrabia, czując nici 
sympatii wiążące go z reakcją rosyjslcci, 
po~tanowit zwalić jedyny mur, jaki go 
od niej dzielił, t. j. polskie pochodzenie 
i uroczyście oświadczył, że czuje się ro· 
sjaninem, a nie polakiem, 

Tak przynajmniej zrozumiano de· 
klarację myśliciela po li tycznego nowej 
formacji na zjeździe, tak .1 ą komentował 
prezes ·zjazdu, hr. Aiel<sy Bobrińskij, t~~ 
wreszcie uwieczniono ją w rezoluq1, 
której ustęp końcowy b~dzie na zawsze 
przypomnieniem wystąpienia pana szlach-
9ica ,litewskiego· 

W rezolucji tej wyraźnie powiedzia• 
na, iż cała szlachta kraju Północno
Zachodniego będzie Otwarcie uznawać 
za swą ojczyznę nie Polskę a Rosi~". 

O ile zrozumialem jest stanowisl<o 
tych grup społeczeństwa polskiego na 
Litwie, które z punktu widzenia rze· 
czyw1stego położenia nie uważa kra1u 
ia polski, o tyle niepoJęlem jest stano• 
wlsko p. I. Korwma-Mlłewskiego, który 
urbi et · orbi" ogłasza ten kraj za Rosję 

i'<zecz 1 nna, iż Jest on częścią, składo
wą pańSt\ a rosyjsl\lego, rzecz in11a, iż 
w normalny h warunlrnch l<ażdy oby-

Ułll 1.:. i ""' '- •ł"-••••· ~ - -- --~„·---

go cu.1<.1jllilllt.:J po11Lyha) który pu.ycho
UL.I do wrugow ~iHUZ}C sit: na wywro· 
towe 1euoeu,1e roci1.mow. 

" 
Ze Puriszkiewicz i inni urządzali 

!>Wację na cześć litewskiego szlachcica 
nic w tern niema dziwnego, ale że i ta 
owacja nie obudziła sumienia w ro2a
tej dJszy hrabiego to nieco dziwne i 
świadczy bynajmniej nie na je"o ko
rzyść. „Liberum veto" hrabiego staje 
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się teraz codziennym argumentem w u
stach naszych wrogów: już w komisji 
przy obradach nad wyodrębnieniem 
Chełmszczyzny słowa hrabiego są wy
zyskiwane jako argument. Nikt nie mo
że odpowiadać za to, do jakiego celu 
będą zużyte jego myśli, jednakie są 
pewne dane, w których się łatwo zo
rjentować i zdać sobie sprawę; kiedy 
słowa nasze mogą być wykorzystane w 
sposób dla nas niepożądany. Zacho· 
dzi tu pewna kwestja i bardzo możliwa 
że w imię rosyjskości hr. Korwtn-Mi· 
lewski również jest stronnikiem wyod
rębnienia Chełmszczyzny, w takim ra
zie pan hrabia rzeczywiście ma takie 
zasługi przed szlachtą zjednoczoną, iż 
zostanie przeniesiony z rangi „inorod
ca" do rangi .istinno-rosyjskiego czło· 
wieka". 

Nie śmiemy przypuszczać, aby to 
miał pan hrabia na celu, w każdym ra• 
zie możemy mu powiedzieć: lepiej by 
było •.• nieclźwiedziu, gdybyś w matecz
niku siedział, aby się Polska i Rosja o 
tych arcy oryginalnych i indywidual
nych poglądac11 hrabiego nigdy nie do" 
wiedziały. 

Wiadomości ogólne. 
O Narada w sprawach po· 

lityki zagranicznej. ' Jak dono• 
szą zgodn!e pisma moskiewskie i pe
tersburskie, w przyszłym tygodniu od
będzie się w lokalu Dumy państwowej 
specjalna narada w kwestjach polityki 
zagranicznej. 

Zbiorą się w komplecie trzy komi
sje: budżetowa, finansowa i obrony 
państwowej. W naradzie będzil! brat 
udział Stotypin, minister finansów Ko
kowcew, kontroler państwowy Chanto
now i minister spraw zagranicznych Sa· 
zono-.v. 

Przewodniczyć będzie prezes komisji 
budżetowe1 nrof. Alt>ksiP.ienko_ Pr:fl~7 

--.; - - - . . -
Wybitni posłowie zamierzają dopro-

wadzić do wymiany zdań z przedstawi· 
i.:1elami rządu "' sprawacn ~tosunku z 
C1111 a1rn, 'l ur„>ą, przymierza francuslrn• 
10sy1~J.-rn;:go 1 :,pournma poczdamsl\iego. 

O Budżet państwa. Według 
preliminarza państwowego na r. 1911, 
zatwierdzonego ostatecznie przez komi· 
s1ę budżetową Dumy, przewyżka do
chodów nad wydatkami wynosi - jak 

pisze „Russkoje Słowo" - 43,000,000 Doktór medycyny A1eksander Pzaj. 
rubli. cou, ordynator kliniki chirurgicznej w 

Sumę tę komlsla, postanowiła użyć Jassach, postanowił zbadać na sobie 
na umorzenie cu;ści długów państwa. samym skuteczność nowego środka znfe. 

O Rewje rot pociesz• czulającego: 
nych. Ministerjum lmmunikacji za- Srodek .ten nie przedstawia ujem. 
wiadomiło zarząd kolei nadwiślańskich, nyc_h. stron uzywanego dotychczas prze. 
iż corocznie będą urządzane w lecie re- . waznie chloroformu. Przy umief,tnent 
wje organizowanych przy szkołach ko- zastosowaniu właściwych ostrotnośc! 
lejowych „rot pociesznych". rachi-strychnino-stowainozacja, dokona. 

Rewie odbywać się będą w obozie, Qa między odpowiednimi kręgami grzbie· 
do którego ściągać mają „roty pociesze- tu, znieczula najzupełnieJ 11,ższą pokOWQ 
nia" z całego okręgu; organizmu, bez żadnego oddziaływania 

O Ze statystyki tytunio- na czynności mózgu, głowy i rąk·, kt6. 
wej. Zajmujące są szczegóty staty· re pozostają wolne i mogą podczas 0. 

tys.tyczne, dotyczące używania tytoniu w peracji spełniać zwykfa funkcje. 
Rosji. Doktór Fzaicou dotkni~ty był cier. 1 

W r. 1910 tytoniu zużyto za 175 pieniem z powodu noworostu, wytw0. 

miijonow rubli. Z tej sumy ·piąta część rzonego w żołądku i grożącego zadu. 
poszła na rzecz: skarbu - a więc 35 szeniem. Chciał zatem sprawdzić ja~ 
miljonów. najdokładniej na sobie samym wrażenia 

Pozatem tabaki w tym roku sprze- pacjenta podczas operaCJI i zbada, 
dano 300 tysięcy pudów. szczegółowo stopień znieczulenia, wy. 

O Wykup ozynszu. l(omisja wołanego zastosowaniem nowego śrOQ· 
czynszowa uchwaliła, ze w razie zgody ka, dokonywając operaCji własnemi r~ 
właściciela czynszownik może wykupić kami. 
dzierżawione od niego grunta. Frydman W dniu oznaczonym udał si' d( 
proponował, żeby czynszownikom przy. sali operacyjnej w towarzystwie i:irofe. 
sługiwało prawo wykupienia ziemi na- sora luvara i trzech asystentów. Usia 
wet w tym wypadl\u, kiedy właściciel na stole operacyjnym i profesor za. 
nie zgadza si~ na jej . sprzedanie, wnio· strzyknąt dawkę środka znieczulającego 
sel\ kn wszal<że został odrzucony przez Po pewnym czasie wziął w rękę ska 
komisję. pel i opowiadajCLc bezustannie o terr 

O Zydzi w adwokaturze. co zamierza robić i czego w danei chwi· 
Ministerjum sprawiedliwości, jak dono- li doświadcza, przystąpił do otwarci: 
szą pisma żydowskie, postanowiło nie swojej jamy brzusznej. Ale wluólce Od· 
mianować ani jednego pomocnika adw. rzucił nóż, poniewat dawka olrnzała s11 

przys. żyda na adwokata przysiE:głego, 111edostateczna, Po zastosowanm nowt 
dopóki się nie wyrówna norma pocen· dawki znieczulenie nastąpiło szybko 
towa w stanie adwokacl\.im. wtedy dzielny człowiek zaorar si~ enei· 

Nie będą też nadal wydawane ży- gicznie do pracy. 
dowskim pomocnikom adw. przys. świaw Byt to podobno widol\ wspa111a!y 
dectwa, rozwalające na proNadzenie pro- wzruszaJijCy, gdy operujący samego s1e· 
cesów cywilnych w sądzie. bie po otworzeniU żołqdka zamyka1 

O l(oleJe poliJaz:dowe. Ko- cążkami żyły. wyrzynar systemalyczm 
misja do spraw budowy 1w1e1 pod)azdo· uowoLwór, a dokonawszy Lego zal.tama 
wych orzekła, 1ż w celu wzmocnienia s1m~c1t go · r~lwma A odciął. Poczer 
ruchu towaro.wego na kolejach rz!łdO- palcami umieścił w11~trznosi.:1 w naieży. 
wych należałoby ilbudować szereg kolei iym porzqdlrn i zaorał s1 ... do zszywarna 
podjazdowych. Do rnll'!Ji.:owości. w któ· ~ewnętrweJ ułony brzusi1~eJ. 1~a ostatu 

• • l *•r 

"J -·· t' .... „„ "'zajmował OpeTaCjij. uuy w::i&y;:>Ll'-U U~I, 
1w1c:J wa1::iz •• w1ea., zwta~zcza w gub ka- skończone, przeniesiono go zupełn. 
lisl\iej. przytomnego do łóżl\a, z którego szcz 

śliwie podniósł się po dwuc11 tyg 

Bohater wieDzy i zawoDu. niachOzięki takiemu poświ~ceniu si~ mlc 
dego lekarza, wiedza lekarska zys_ka. 
doświadczenie kliniczne wielkiej wag'· 

Jedno z paryskich pism lekarskich 
opisuje fakt niezwykłego poświęcenia 
sic; młodego lekarza dla wiedzy swego 
zawodu. 

Otruc · e cesarzowej 
Gwałtowne moje słowa przyjęła Józefina 

ze smutnym uśmiechem, lecz nie odstąpiła od 
powziętej decyzji. Rzek.la mi tylko: 

- Czuję, ~e niepotrzebnie chciałam upla
sować pana w tem przedsięwzięciu. Przy
wiązania do mnie nie może pan posuwać aż 

do pomagania mi w sprawie, właściwie nie 

dotyczącej mnie, do której też mogłaQym 

śmiało nie wtrącać się, bo nie czyni ona 

krzywdy memu domowi. 

.Hrabia de Chambord, żywią~y mistyczn: 

wiarę w zasadę rojalistyczną, nie byl rno:: 

tak bardzo pewien, iż on wlaśnie ją tylt 

reprezentuje. W liczbie osób zamitszany1 

w ,..tajemnice więzienia Temple• i tacy bJ'. 

·który mu coś w tej materji musieli p:

wiedzieć. 

Józefin9. 
(Dokończenie.) 

Inny zaufany cesarzowej hr. Fabre (de 
rA uda) opowiada w swych „pamiętnikach pe
wnego para Francji". że Józefma zwracała 

się wprzódy do niego, niż do cesarza Ale
ksandra. 

I 

„P.ierw~zy punkt naszej rozmowy . tra.kto· 
wał o rzeczach tej wt 0 , i mógł był sprowa-
dzić takie nastQpstwa, źern się natychmiast 
wycofał z rn isji, którą Józefina chciała mnie 

ob.arczyć. Błagałe1p. ją, aby, vyrzekła się 

zamiarów. p·rzedstawi~łem, jakie grozi jej 

niebezpi~cze11.stwo na wypadek, tyrh rewelacji 
I 

co najmniej nie ostrożnych, a których wyr;iik 

Uło'źe być ·nie obliczalny. Nie ukrvyvałem 
''I' 

przed rną, iż moją te~. zgubfi zdecyduwa!ooy 

okazania : Rj poro t, y •' rzez-emnie w t ~vl 

;1naterit. . 

Kiedy to mówiła, ponowiłem mój protest, 
nalegając o s p a 1 e n i e o k a z a -
n y c h m i d o w o d ó w, które · na
stępnie posłużyły za pretekst do rewizji, zro-
bionej w papierach zmarłej przez prefekta 
policji angielskiej. 

Józefina odrzekła na to: 

Zdecydowałam .się stąnowczo, powiem 

wszystko cesarzowi Aleksandrowi, ponieważ 
on żąda, a b y w s z y :;; t k o p o w r ó
c il o na swoje „liejsca! Zaite
r e s u j e g o n a p e w n o 1 o s n i e
s z c z ę s n e g o m ł o d z i e ń c a ..• 

* 
Wiele z tych rzeczy nie wiadomem jest 

dotychczas ludziom. Lecz D rumont w i edzial 
o w~zystkiem. piai;ąc w 1894 r. w „Libra ' 

Parol"~• 

„Hrabia de Chambord wiedzial aż na~'.: 

dobrze, że Delfin Francji wcale nie urna: 
w wi9zieniu Temple i to również, od ~taryrt 

wiedział zaufanych Dworu, w jakich we· 

runkach Ludwik XVIII pozbył Rię Ludw1i 

XVII po ucieczce tegot z wif!zienia. 

Drumont sit nie my li. Istnieją dowody,:' 

hrabiemu de Chambord wszystko wyjaśD 

no w .ostatnich latach jego życia. 

· Pozostate ostatni świadek tragedji, ost· 
żniejszy o.d Józefiny. 

To cesarzowa Eugenjat urodzona 
1824 roku. 

Czy zabiMzo tajemnic~ do grobu f„. 

Cz. ) 

. . I 
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ZE STRON DALSZYCH. 
6. O~i oh1ik w •=>rawie 75 

lekarzy. Ministerjum oświaty roze
słało do kuratorów okręgów nauko

~ wych okólnik treści następującej; 
Studenci uniwersytetu tomskiego, w 

iczbie 75, po zdaniu w roku ubiegłym 
egzaminu na stopień lekarz.y, wyrazili 
protest przeciwko karze śmierci i zobo
wi ązali się wzajemnie nie uczestniczyć 
pod żadnym warunkiem przy egze• 
kucji. 

Wob ec tego ministerjum polec·a, a
żeby żaden z lekarzy, którzy uczestni
czyli w ndemonstraC]i" powyższej , nie 
był dopuszczony do zaj ęcia 1ak1ejko1-
w1ek posady lub do p ełnienia obowiąz
ków lekarza szll..ol nego, bez specjalnego 
w każdym po szczególnym wypadku po
zwolenia ministerjum. 

Do okólnika dołączony ZOt;tał wy
kaz 75 osób, 63 mężczyzn i 12 kobiet. 

6. Sam o 'bójstwo zakonni· 
ka. W l<lasztorze, należącym do Ale
ksandro-Newskiej Ławry, położonym na 
przeciwnym brzegu Newy, otruł si~ bra
ciszek Tymoteusz Syrcew wraz z nieja· 
ką Tekl ą Fiedorową. Syrcew zmarł na 
miejscu . ; :: edorową uratowano. 

Prt . ..: ~1 dokonaniem samobójstwa 
oboje b) I: obecni na wesołej zabawie, 
1<tóra od b ~ Nała si~ w jednej z cel !dasz. 
tornycl1. 

D. >' P. ·pite ma." Szpitale peter
sburslrn:. ,. ostatnich czasach przepeł• 
nione są .: erpiącymi na ll!eznaną dotąd 
1VysyplH~ . 

. Sym;' .oma ty choroby SEl następują· 
ce: ręce : 11 og1 bywa1 ą pokryte niebies
kimi pi <.ill ld llll o cz.t:rwonym odcieniu, 
które [WlL m zmieniają :się w puchlinę. 
W kos~ie:tc .i chory uczuwa bóle, a palce 
u nóg 1 1 <il( ściągają si~ i zgina J ą. 

ł'o<:11 u dz.enie teJ choroby rne da1e 
si~ okrL·" ·-· · Ep ik ma rrw " od 3 do ó 
1ygodll:. 

D.. L·Jote a:aproszeoia, 1\u· 

piec tu „ ewsl\i ~. Sp11ydonow, z olrn· 
z11 „z łe ·~ o wesela" swego rozesłał 2u0 
sztl·K 4''· . · ~zeó na kartacl1, ~!)or:t:<Flz J · 

nych ,_ . .:.cz.erei:::o złow. 

ł\... , -~ z tych kart z zaproszenia1111 
ważyła ::J ł:{farn ow, na 200 więc zużyto 
okrągłt i l<.1 lograrny złota. 

· Z " . .;ze111a były nader mile widzia
ne, ~' . s..:: i.ro wiem i\ai.dego wynosi 
100 rn. .;ial uży1y na zapro::.zeuw po
chodzi ,,., .vrnsnych lwpalm ::lp1ridonowa, 
który :. c, Jb1ł ::> It; olbrzym1ei;o ma1ątt\u. 

ó j a iio:11 jec,zin y p od! są
dem, .',' J->cte;;1S i..l urgu •d ązy } '06ł...J ::.l\.: , 
wymi.11 : ._ ... u µotw1eratet1iu, Ll 1 , 0-:;eł' z1\!
mi lU L .. de .. , JuL.d N al\O!l lt:.:zoy, O ęiJll\! 
pOClq t I . y '-o V OG tJ OW l~ Jl „.tlllU:iCi Zd 

IDOW) . " J 6ł (J:iL.U l1t: w Ma !,/1 > uł SCC;;. 
L . .;;.~ka~. Włauzi.; ,,Jmwi::>lrd· 

cyjm: t'c lc1 ~our~u zabroniły l\illw 
od.cz) ~~ 1 szluK tea trn!11ych, kturt: nua-
ły L.. W)Stawio 11c \\ n .. 1.:ln :cę u wł a-

szcze , ~ OSC!al' . 

go, Krupienskij obciążył na cele wybor• 
cze ziemian besąrabskich specjalnym po· 
datkiem po to kop. od dziesi~ciny. 

b. Skutki czytania złyoh 
ksią*ek. W pewnej miejscowości 
pod Ołomuńcem powiesiło siQ dwuch 
chłopców szkolnych z zupełnie błahego 
powodu. U jednego z wisielców znale· 
ziono romans kryminalistyczny, w którym 
mieścił si~ pomiędzy innymi obrazek, 
przedsta wiają,cy dwuch chłopców, którzy 
przez powieszt!nie odebrali sobie wspól· 
nie życie. 

t:::,. Aresztant i dozorca. 
Pełną humoru i jakby z operetki wyjętą 
scene opisują dzienniki pruskie. Oto 
pewnego aresztanta, odsiadującego kar~ 
w więzieniu pleszowskiem, miał dozor· 
ca odwieźć do sądu · w Gliwicach. W 
l(atowicach czekali tedy obaj, dozorca i 
aresztant na pociąg, posiadający spe· 
cjalny wagon ao transportowania więź
niów. 

Oługie czekanie znudziło im się, 
postanowili tedy urządzić sobie t. zv:. 
„BierreiseM, naturalnie na koszt podróz~ 
nego. Po odwiedzeniu kilku restaurac11 
podróżni byli tak spici, że nietylko 
spóźnili sie na pociąg, lecz w dodatku 
dostali się do aresztu za awantury; Do
piero rano udało im się opuścić niego· 
ścinne Katowice i pojechać na rozpra
wy sądowe do Gliwic. 

t:,. Skok śmiertelny z wie· 
ży Eiffla. W Paryzu poµełuił sa
mobójstwo, slwczywszy z pierwszej plat
tormy wiezy Eiffla, wznoszącej się o 50 
metrów nad powierzchnią ziemi, niejaki 
A lei<sander l\omarow, utrzymujący na 
Fauborg St. Antoine podrzędną restau
rację. Spad.fszy na ziemię, ciało samo
bójcy zmiaźdżyło się zupełnie, 

Jv' ały f eljełon. ..._....._ _ _. ... , _____ _ 
~"':'."-~ -nor.'l'W'~~-.... 1 

reiebc zp Ge f:;Ze{1stwo rosyj· , - • s •. ue. 

- \v Amsterdamie skradziono 70 
iy .się cy. l\to mógł to zrobit? Jest po
dei1 ze111e Iła rosi1w. 

- .V Londynie znaleziono bomb~. 
l\lu Ft z~u L 11r jest pode.rzenie, że ro· 
sjanin. 

- To 1esz1.ze mucha, ale co za 
potwornosć zdarzyła si~ w Berłi11 i el -
Wyrz111t:lo tam całą rodz1! 1 ę, nie oszcz~

ciz1w.5zy ni emow i ąt p1zy µ1e rs1 „. 
- · j aklo, i zbroa111arzo w1 r~ka nie 

drgnęła( 
- Doure pytan ie! Cty łdedylwl

wit;k orży n~l\ l.l ro:syjsl.rn? 
- W 1~-: 1„01.ic1 wy :.)cherlock-Hol

m..:~ , u.:lyw,::;c1;;: burt.UJ niemiecki, gotów 
Jt!Sl w 1rn Zc.1cJ d1 w!l1 Diysnąć stalq 11ast~
l-JUJ4'-'t!j :og 1l~ 1 ; 

- Ł1Hwt, d omyślt:ć s 1.~ . '- e lo stra
:,ww1:: pt .!.t: :) l~µ ::.l WO ~ 11 d11111 ru.:i1a111e, bo 
w C.la11y111 wyp<1c1 lrn zar ż1llf;l0 \:ałą lite· 
1 i.1 11111;: n h l1.1u<;, ..i 1:.ornuz - µruszą pa-
11ow - lll t: w1 m;omu 1 1z dla „t:złowieka 
rusyj :; l\.\.. ~1...· - i i. t: 11h1 1N 1ęlbL.C J przyjem-
11o;:;c1, Jii " rycta·f lU W-.: wy 1i.węe11; \:zyjeJS 
rodziny! 

- - N1 ~ trzeba wie rzy ć żadnym .geo
gt a[JOm w, w który cli. mówi się o r~· 
::i,anac li; 111 odroocy, dooroctusau. gos
l1 am. 

ti.idctczc nowoży l 1 1 1 iuaczej ich cha· 

. [ -~·~jemYaica z i1.l'ną zk u !lUD . 
a-0 Jf11. '" ~ge rosy~ s 9~ fo f, o. Po cI
czas ' .. „ ·a trywan ia w w pelersbu? sk im 
sądzh . : recowym, 1 · n: ~1 udziale sędziów 
przys:(,, : ych STchvy z oskarżenia zna
nego :".\ !:.izlw·,1 ca - ws 1: ółwi11owa j cy w 
spra\\·ic ( · :': br); ::;'. w•> pos la do 1 ·ei Du-

l · f f-J · j 1~ 1Ht: l .)lt..J 1 q: 
my ' · 11 • \~ uwej prn • • et censtei na, e- - St:~t:ególnem okrucieństwem od-
gora -L . r !o: :<i1w o l abó1stwo swego zuacza :; ,~ w XX wielrn naród rosyj
wspó •. , ', \ ai zysrn ; e i w: ąz lrn - Niuch i· 
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J\Oay1ów ~ 1 Ju. 

zzaj ' rnkterystyczne i ciekawe zezna- Sz. l>urż u1 europejski dokładnie zna 
~lia 1 zy wódcacl1 związku pp . Du-
bro \' , , rluJ acelu i innycli . sposól' p r!t:p~dzama czasu w Ros11, na 

'· tM ?tiem ś wi adków przywódcy ci pvCZi\llW tneżącego stult>cia: 
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sprc.i·. i,,. t~ ::i~it:rowauo do śledztwa do- ~0 roboty, o1mH1bq uprzi:dnio wszyst
dathu •.. .:~o, w celu wyjaśnienia praw- 1'.icll swych aomowmkó w doszcz~lnie. 
clZ.l v. 1.: , u ~ ianu rzeczy, 1• 1• czy w rze- ld'l<.:1 macha filuternie pałką, ' i>~•aż
czj v. u u ,c1 Bul acel 1 Dubrowin ode- di. i.le dla zabtcia czasu czaszl<i przechod· 
gi...i. " J ~ ~odżegac.:zy , czy też swiadko - morn. 

, Kłębi s i ę opar krw „ bryzga mó1fg, \ \ . t: , ...... 1 i ... . ::.zywt:. z~zna111a . d 
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tj~ \.t ' c.~ ey \" c: ll· ;., ••• zczę ta µomiec'.z.y u uiąc 'zułq ary3k~ z kodeksu karnego. 
' • J ;;; •• :i 1 rup iensli1<.. l1 1 l:'uryszkiewiczów ··· - Wesoły l<rokodył Nilu. 

1; 1;: .'1nibJi, zapov. iada ::;i ę na czas dłuż· :Spełnia potem caty szereg ekspro· 
s • , ,, aww tych dzmłaczy dumskicll \- pliaCJI, voµełma z p1~ć lll1.-s 1ąt uwiedzeń 
1.. 0 1 o" ...: . ..:li awsi em swietlt:. Puryszkte• • Jz1c!:>.~c - uo ctwuuzie~m - oszustw, 
w . 1.. l ~.; ~· :~L t!Cfo „Drug" oskarża głowę fai szer :mv. podpaleń, •• 
rol.lz ., :i " 1erownika „ µ::rtj i centrum„ No„. 1 naturalme, oom oy, bomby 
1\1 tJ . ;.. .iskiet v. że ten -.wzymuJ ąC jako l.J ez; lwnca, bomby l 01~1vp 111;: wybuchy, 
l 1 .1 ~" 1.a11,1 1..t:11t1 um pow e1żne rzqdu wi;: az do :>lrnlku„. , . 
~u l.i~ y u ;'-l u1 ag1LalJe wyoon:zą, nie wno· ~z1ajany JaK pies. wraca_ do domu, 
~ '" ii.J1 na nicłluutt~ partji. PrzemiJczaw• t111zanka _cieJ?lUtkleJ i\ł'~t„! _j)porµ~ 
azy fakt Q~.,P• łłłłła>łQp~~-- J!-. ·• spraw' Włl&9-· · 

W ciągu nocy, budzi się raz tylko, 
aby zarznąć brzytwą sędziwą teścłowę. 

- Taki jest, proszę panów, prze. 
bieg dnia, taki jest cały żywot po-:zci· 
wego człeka rosyjskiego - modrookie· 
go, dobrodusznego, gościnnego! 

Czyli, mówiąc innemi słowy. 
Sauve qui peutl Umykać, póki czasll 
Hotele za 2ranicą zatapetowane są 

plakatami. 
nUprasza się przyjezdnych rosjan 

nie ciskać bomb, nie czynić ekspropria
cji, nie gryźć•! 

Na dzwonek gosc1a rosyjskiego, 
kelner nie zbliża si:: bliżej, jak na odle· 
głość strz;ału z brauninga. 

Na drzwiach lokalu rosjanina przy
bij a się za granicą blachę: 

.Nie wchodzić! Tu mieszka rosja
nin 111 

Cała wreszcie zagranica osnuta jest 
siecią oddziałów stowarzyszenia Hlantro
pijnego: 

.Pogotowie ralunkowe od rosjan". 
Przebiegli są ci cudzoziemcy! 
Zdołają się - oczywiście - obro-

ni\.'.. Może nawet pomogą im clo tego 
najnowsze wynalazki techniczne. 

Wymyślą naprzykład specyficzny 
proszel< na rosjan, albo col 

Czy by jednak nie chcieli zrobić 
wyjątku dla jednego choćby rosjanina? 
śmiało bowiem zaznaczam że w Ros.i 
nie wszyscy żywią się mięsem ludzkieni. 
Za siebie n~czę. W życiu nie zjadłem 
najmniejszego bachora, nawet z rodzaju 
entant terrible. 

l otwarcie wyznam, że teściowej 
11awet nie· zarzną.tern chov różnie by
wało • 

Kiedy wię(; przyjadę za granicę, to 
najuprzejmiej prosiłbym o łaskawe nie 
przypisywame mi charakterystycznych, 
narodowych zbrodni niemieckich. 

Bez -łaski! 
Rosjanin • 

W1aaomości krajowo. 
· + S k a.izanie naczelnika 

z:iem&t „acj s rat kałe gę. 
vv osteitmch dnii:lcl1 -wars,. lz:ba :;ądowa 
10zp atrywała sprawę b. naczelnika stra
zy zlemsk1ej pow. warszawskiego pod· 
puł1wwr11ka ł\owalewsldego, os1rnrz.one
go o łal)OWUIClWO. 

W :;prawie tej zapadł wczoraj wy• 
rok, którym v. pom. naczelnilrn straży 
ziemskiej, podpułkownil~ Kowalewsklj 
uzmwy :wstał za winnego wymuszania 
łapówel< 1 sl\azany z art. ~7 3 1 ;i76 twd. 
kar. na poi:baw1enie wszystkich szcze· 
gólnycll praw 1 przyw1le1ów, orderów 
stopnia WOJSl\Owego il5 rb. grzywien 1 

ouoarne do rot arcsztanckicl1 na 2 1 pół 
WKU. 

.la poręl<ą rb. .500 ł\owalewskiego 
µozostawionu na wolności. 

+ ~Japad bandycki. Z Kielc 
teiegrarują: "1\locy niedt1ie1nej na tral<cie 
pomi~dzy Buskiem a Chmielnikiem, w 
lesie, uzbrojeni bandyci napadli - na 6 
lurmanek, jadących po towary do l\ie_lc. 
Pobiwszy kupców, żydów, zraoowai1 Im 
przeszło 2 tys. rb. pod grożbq rewo!-· 
werów. 

Wal!rn z bandytami trwała dwie go
dziny. 

Władze gubernjalne wysłały zaraz 
policj~ ś l eJczą do Chmielnilrn" · 

--------~---·---
Bezrobocie 

pracown. aptekarskich. 

jeszcze nie przebarniało echo za· 
ko.~·czonego na razie bezrobecia ;.i. 1i tek 
łódzkich, 1eszcze nie ucichłl· ~łosy t1ie
zadowolenia ogółu z oow<Jd:: wynilca
jących na tern tle nienormalności i bra• 
lui pomocy apteCiznej, a oto doniesie· 
nia wczorajsze zwiastują bezroboi;ie po
nowne. 

Czytelnicy wiedzą z poprz~dnich do· 
niesień „Kurjera„, iż bezrobocie pierw
sze zakończyło się dz1~l<i ::;iterwencji 
żandarm1: rp i pracowu icy dali zobo 
wiązame, I L przystępują do pracy na 
warunkach lY05 r., do chwili opraco· 
wania warunKów nowych, wszak;" nie 
niższych, :1.astrzegaJąc sub.i:: prawo po · 
rzucenia pracy, gclyby wa1 L. ki obcięto. 

W myśl mterwencJ~ i.i uwyższe oble 
strony przyslqpić miały do vracy 1 doJść 
do p.-.Ą~iurnienia na '1rą~e P,_Qłyqowoe1. 

8. 

Przystąpiono do wyboru komisji, które 
miały wspólnie opr.acowa~ warunki. Ze 
strony właścicieli wybrano pp. Ołu· 
chowskiego, Groszkowskiego, Skulsk.fe· 
go i Zundelewicza, ze strony pracowni· 
ków pp. Klippla, Kamockiego, Lołmiń· 
skiego i Sikorę. 

Atoli już na pierwszem zebraniu 
obu komisji w dniu 18 lutego, cała 
sprawa została spaczona. Zaczęto od 
tego, iż przewodniczący odczytał histO· 
rje strajku, inkryminując pracownikoll) 
zamiar strajku na czas bardzo oC:legły i 
z góry zajmując wrogie wzgh1dem nidi 
stanowisko. 

Podobna praca nie jest pracą twór
czą, lecz destrukcyjną. 

W dalszym ciągu, zamiast opraco 4 

wywania, wprost odczytano pracowni· 
kom warunki gotowe, ułożone przez 
właścicieli, zaznaczając. że właściciele 
µod żadnym pozorem nie godzą się na 
wybór superarbitra i takowego nie u· 
znają zasadniczo, proponując jako u· 
stc:pstwo powołanie na superarbitra jed
nego z właścicieli aptek. To zakrawa na 
żart. 

z dyskusji okazało się, iż właścicie· 
le absolutnie żadnych ustępstw od po· 
dyktowanych warunków uczynić nie 
chcą: Stanowisko dysponujące. na któ
rem stant:li, ma być niewzruszone. Przy 
omawianiu punktu 8 warunków, doty
czącego wymawiania posad, nie zgo~zo· 
no si~ na proponowany przez kom1się 
pracowników projekt dwumiesięcznego 
obustronnego terminu wymawiania, for· 
sując natomiast paragraf 532 usta\\ y le· 
karskiej, który, chociaż zasadniczo stQ) 
na gruncie podobnym, jednak dopusz· 
cza tal<ie. okoliczności, wśród których 
pracownik zawsze może zostać pokrzy. 
wdzonym. Jest on więc bardzo wygod
ny dla jednej tylko strony. 

Stanowczość właścicieli była tak 
wybitna, że i nast~pne zebranie w <111. 
23 lutego nie mogło doprowadzić do 
żadnych wyników. Wobec tego komisja 
pracowników złożyła piśmienny protest, 
p rzygotowany na wypadek, gdy lody 
oporu przełamać sic: nie dadząi protest 
powyż::;zy brzmi jak uastępuje: 

Protest komisji pracowników ap
te1 rsll;cu p.„„ .... n„ .... poist,powaniu ko:. 
misji właścicieli aptek. 
1. Ponieważ komisja właicicleh aptek 

nie chciała pod żadnym po:orom ZIO· 
dzić si~ na wybór jakiegokolwiek su· 
µerarbitra i takowego zasadniczo nie 
uinaje, a po wynikłej z tego powodu 
dyskusji, zaproponowała, jako ust~p
stwo ze swe1 strony, powołanie na 
supi;:rarbi ira 1eduego z właścicieli aptek. 

2. Po.1ieważ komisja właścicieli aptek 
nie chcial'a przystąpić wcale do opra
'owywcrnia wspólrne z komisj11 pra· 
cowu1l<ów uowych warunków pra~y · ' . . . -
płacy, a µrz:edstaw1ła gotowe JUZ 1 O· 
pracowane tylko pn.ez właścicieli ap· 
lek warunki i oświadczyła, że takowe 
przedstawiają ostatnie słowo w ty111 
wzgl~dzie i absolutnie żadnych us· 
tępslw poczynić od tych warunków me 
może. 

3. Ponieważ na 2 posiedzeniach po 
długiej ldlkugodzinnej dyskusji, w 
której pracownicy wykazali całą do
brą wole i chfłć zakońc~enia. zatargu 
polubownie, nie udało _im się ~pły· 
nąć na zmianę stanowiska, za1ętego 
prz.ez komisje właścicieli aptek. . 

Przeto komisja pracowników czuje 
się zmuszoną załotyć niniejszy protest 
przeciw całemu zachowaniu sics Immisji 
właścicieli aptek uznając że: 
1) odrzucenie abso~utne wyboru. super· 

arbitra a narzuceme na stanowisko to 
- właściciela apteki, jako człowieka 
bezpośrednio zainteresowanego, spr~e-

ciwia si~ wszelldm pojęciom o _sprawie· 
dliwości i etyce; 

2) że podane przez włdclcieli . warunki 
S'i niższe od um1)W)7, zawartej w tym 
wzgi ~ tl,c;·i.; , pn~towrukarni w 1905 r. 
- a W r n·tiir. 10 i Jl wy~wa SI~ 
wprost s •. ytan~; zadąniem . z_~ po~o · 
łanych oh~fillię obu ltom1s11 miało 
być wspólne opracowanie nowych wa
runków. lecz nie niższych a wyższych 
-1d 1905 r. 

J . ie d':> opracowywani~ :-vspóllłie . ~o· 
\-,ych warunków lr.oml~}O. w~~c1c1el1 
ctptei{ przystąpić nie cnc~a.• · ilk . rów· 
niet poczynić jakichkolwiek ~dl: u
stc;pstw w kwestjach zasadniczych oel 
postawionycłl pr.t:ez siebie warunków, 
przez co chciała gwałtem zmienić cha• 
raltte; . :w ,„j1 pra;;o 1V ni\{ÓW 1 sprowa„ 
dzić J'l do roli komi::>Jl pr~mulłce1 
b~zwzgl~dnie narzucone . i01 ;!;p-
~4 ~- · WtQ1111111181łs•u.-...., 
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\\'obec lego komisja pracowników 
uważa, ie praca wspólna z komisją 
właśdcieli aptek jest absolutnie 1.1iemo• 
iłiwą i bezowocną.-To też sama zrze
ka się prz) jętej na siebie misji a za wy
nilde stąd skutki, czyni odpowiedziałną 
moralnie komisję wJaścicieli aptek. 

Czł'onkowie komisji pracowników 
aptekarskich: A. Klippel E. l<oźmiński, 
L. Kamocki, W. Sikor'1. 

Treść proteslu zakomunikowano 
władzom żandarmskim, która otoczyła 
opieką swą działalność towarzystw.a Z 
tego powodu polecono komisjom zebrać 
tie w zarządzie tej instytucji dn. 25 lu
(ego i obrado~ać przy udziale jej 
zwierzchnika. Tutaj komisja pracowni
ków poczyniła ust~pstwa, żądane przez 
właścicieli w 7 punktach podyktowanycil 
przez tych ostatnich warunków (wszyst
kich było 11). Ustępstwa te były b~u
dzo poważne; międty innemi zgodzono 
się na to, by uczniowie pracowali nie 
na dwuch zmianach, lecz zal.eżme oc.i 
woli właściciela, przed i po µołudniu. 
Okoliczność ta ważną jest dlatego, iż 
dzit:ki niej nastąpić może w aptekach 
zmniejszenie personelu. 

PunJity pozostałe dotyczyły pensji. 
urlopu i wymawiania pracy. Pracowni
~r. jak już zaznaczył·em, proponowali 
dwumiesięczny termin wymawiania, co 
-rnproponował też p. naczelnik żandar
:-nerji. Właściciele nie przystali. 

Również opornie zachowali si~ 
\1.izgl~dem podwyższenia placy, nawet 
pomimo niezmiernie pomysłowej propo
zycji p. naczelnika żandarmów, który 
wyszedł z założenia, żlł. jeżeli uczniom 
decydują się właścicieie podwyższać pen
sje: od 25 rb. co pół roku po 5 rub., 
to dlaczego tej zasady nie mieliby sto
sować względem pomocników, podwyż
;;za1ąc m1 od 65 rb. po 5 rb. co pół 
roku do 75 rb., albo też niechaj płacą 
uczniom w pierwszym roku praktyki 
25 rb. i podv, yższają im co pół roku 
µrzez całe 3 lata pral~ty;<i uczniowskiej 

s 
p 
de 
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tecznie zaproponowali sposób, że pracow
nik przed 4 miesiącami pobytu w apte
ce niema pr<'iwa korzystania z urlopu; 
po 4 mies!ącach powinien otrzymać 8 
dni urlopu i dalej po 2 dni ( = 14 go
dzin pracy) za każdy miesiąc. 

jak widzimy, warunki te są skrom• 
ne, a podyktowało je doświadczenie ży
ciowe, albowiem na tle urlopów upra• 
wiano wyzysk: mianowicie, wielu wJ"aś
cicieli umyślnie usuwa pracownil16w 
przed urływem roku, ażeby nie dawać 
im urlopu. 

WłaściGiele opierają siq przy urlo
pie rocznym, t. j. miesiąc urlopu po 
roku pracy. 

System ten jest w zasadzie dobry 
we wszelkich instytucjach, gdiie pracow
nicy awansują, gdzie są cenieni i gdzie 
mają nadzieję na przyszłość. Nic podob
nego, niestety, niema miejsca w aple• 
kach, które swym pracownikom żadnej 
przy:;złości, awansów i t. p. nie dają. 
To też pracownicy farmaceutyczni są 
elementem ruchomym, przelotnym i bez· 
domnym. pędzonym przez życie po ca• 
łem imperium; pracowników zasiedzia• 
Jych spotyka się rzadko i częściej może 
na prowincji. Przytem wcale, jak obec
nie widzimy, nie zanosi sit: na poprawę 
tych dziwnych stosunków~ 

Gdy wglądnąć w te stosunki, naj· 
pierwszem słowem, nasuwającem si~ ua 
usta, jest - wyzy5l<. 

'L pm:wolerna władzy odbyło ~i~ 
dnia 28 lutego ogólne zebra111e vracow„ 
ników apte1rnrsk1ch w cel u ustalern<i 
opinji całego zespołu w dC111ej sprawi~. 

Zebranie odbyło się przy udziale 
policji. PrzedewsqstKiem zebrnn1e u• 
dzieliło nagany delegatom za· zbytnit; 
ustępstwa, slrntkiem czftgo ci zrzekli si11 

mandatów. 

====-==== 
Io jecinak przytoczyiiśm.Y. cały przebieg 
rokowań, ażeby oświetlić we właściwy 
sposób stan rzeczy w czasach ostatnich 
i stworzyć w ten sposób pełniejszy ob· 
raz zdarzenia. 

Ufamy, iż ogół sąd sprawiedliwy 
wydać zdoła. 

M. W-ski. 

Przed tawienie 
dla naszych prenumeratorów. 

W przyszłą środę, d. 8 marca od· 
będzie się w Teatru~ Popularnym dwu• 
dzieste pierwsze z rzędu przed· 
stawienie dla naszych pre• 
n umeratorow. 

Odegrana będzie wspaniała komedja 
genjalnej autorki, Gabryeli Zapolskiej, 
pod tytułem: 

.MoraJ„ość pani JluJ~Ąiej. 
Wyborny zmysł" obserwacji łączy 

się w tej sztuce z satyrą na przeciętną 
etykę kołtunerii mieszc:zeńskiej. co ra
zem z pu;~rawną grą arty:;tów. dają naj
lepszą ręiwjmię1 iż w dniu przedstawie· 
nia teatr wypełni się szczelnie. 

Bilety mozna nabywać w Admini
stracji „Kurjera" po zniżonej prawie do 
po łowy cenie w dniu dzisie1szym do g. 
() wieczorem, jutro od g. 9 rano do 8 
wieczorem, w niedzielę - do godziny 
3 po południu, w poniedziałek i wto
rek od godziny 9•ej rano do 8·ej 
wieczorem, oraz w środę, w 
dzień przedstawie)1la do go• 
dziny :i•ej po połu~n., od g. 6 
- w 1rns1c teatralnej pv c~Hach zwy

KRONIKA 
= O zwrot akonflallowa• 

nej broni. Departament policji ro· 
zesłał gubernatorom i naczelnikom 
mi.ast okólnik, w którym prosi o wy
jaśnienie, czy nie jest motłiwem zwró· 
cenie broni, skonfiskowanej w okresie 
rozruchów tym mieszkańcom, których 
obecnie policja uznała za kwalifikują
cych się do otrzymania pozwolenia na 
broń. 

Osoby które kwalifikacji takich nie 
posiadają, policja wezwać ma do wska· 
zanla osób, którym brofi w ch,gu pe
wnego określonego terminu ma być 
oddana, w przeciwnym razie przecho, 
dzi na własność skarbu. Okólnik do· 
tyczy jednak tylko broni myśliw9kiej, 
rewolwery bowiem skonfiskowane zwra
cane nie będą„ 

= Nowe odnogi kolei F.-L. 
Akcjonarjusze kolei f abryczno•Łódzkiej, 
.pp. Ordęga i Wellisch, jak donosi 11Now. 
Wremia„. otrzymali pozwolenie na atu· 
d;a kole1owe od st. Zduńska Wola da 
st. Częstochowa, z odno~ami na Wieru
lizÓW i Praszkę, oraz na Sieradz, ogól• 
nej długości 185 wiorst. 

= Sprzedaż wina w aple· 
kach. Władza ministerjalna roze5łała 
do zarządów akcyzy okólnik z zawia
domieniem. iż w aptekach i składach 
aptecznych do~wolona jest ~yl~o sprze
daż win leczmczych, wymienionych w 
taksie aptekarskiej, przyt.em, . za. re~eptą 
lekarza, ze wskazamr.m 1losc1 wma. 

Patenty na sprzedaż win nieleczni· 
czych aptelrnm wydawane być nie 

mogą. 

- Najdroższy kruszec. 
Droższym kruszcz.em od platyny jest i
ridium. Pokłady Jego znajdują się na 
Uralu. 

':;" olatyny suro· 

Na pytania następujące: a) czy ko· 
misja (ewentualnie nowa) ma czynić 
dalsze jeszcze ustępstwa. b) czy obrać 
nową komisję - zgromadzenie wszyst• 
kimi 11los:rni ntłnnmiari~:~i.-

czajnych. 
K~7d11 7 nrP.1111m1~r„dnrów. uo •uka w 

11 
~ cćdzkiego" za samoWolne p · : 

J--· ~ .. „.Il.V .... ,„ \..CUCJ lt:j ::iprawy. 
u-1u .... ua. j al<lwlwiel( JUŹ ustaliła się opinja 

• • • ceme pracy. 
Wiadomość ta jest mylną, gdyt ża· 

dnego z zeceró\\t naszej drukarni nie Co do mlopu: to pracownicy osia- ogółu na istotę beaobocia aptecznego, 

W b · ał ą, 
• 
zimową noe. 

W sannem milczeniu, tajemniczo, .fe· 
dnoetajnie sieją się białe puchy śniegowe. 

Jak okiem zatoczyć, biel niepokalana, co 
wchłonęła blękit powietrza1 srebro księżyco

wych blasków i wszelkie barwy ziemi. Wszyst· 
ko, zda się, ukoiła biała noc zimowa. Nawet 
wiatr, niby goniec zdyszany, usnął gdzieś ci
cho pod śnieżnym całunem i śni o drogach 
u~lekich, które przebieźał od sinych gór, co 
Z!łstygly przed wiekami w lodowe1 martwocie 
na kształt granitowych pomników niebosiężnej 
pychy, do nizin głęb.okich i nieprzejrzany 
stepów, ~dzie ha~a t w l?tnych ktębow'..=iiach · 
jnieżycy„, 

Cicho, bez szmeru białe ukojenie kładzie 
się po nieobjętycłl bezkresach„. 

lałe ramiona nie wyciągaj~ 11i~ ku złudzeniu 
kochaniu, co zaJaśnialo niespodzianie jak pro
mień zbląk&ny i zniklo, mroki rozpaczy zo
stawiając po sobie. 

Nikt o ·nic nie prosi, niczego drugim nie 
zazdrości, niczego nie pragnie i nie pożąda ... 
A gdyby odwalono plytł ~robową i powie
dziano: „wstań i pójdź w życie" - rzekłby 
przebudzony: „precz, kusicielu!" i został w 
świętym mirze i białej ciszy na szczęśliwa., 
nieskończoną wieczność. 

- - - - === - -

Cicho, bez szmeru białe ukojenie kładzie 
się po oieobj ętych bezkresach„. 

Lecz nie ukoi serca, co jeszcze bije, nie 
ukołyszą do snu wspomnieni&, nie nakaże 
milczen1a przesztości, która, lubo napozór za-
marla, Jednak odżywa w ciszy, zadumie 
i samotności.., 

.„Tyle już źycia splynęfo! •• Mijały lata, 
uciekały w dal wirów trudu i pracy - a ileż 
było dobrych, szczęsnych cb wil - takich, co 
w niebie du!llzę unoszą i jakby słupy świetla· 
ne, rzuca.i ące blaski mrocznym ścieżkom dnia 
codziennego?! · 

Gozączl{ą. nadzieją jutra żyliśmy, targając 
się w okowach losu, zrazu pełni wiary, że b~
dzie lepiej, później coraz bardziej z lnscm pogo
dzeni i pragnący, by nie było e.:,orLe1„. 

Latu. młodości! Wiośniane, słoneczne 

Hej, błogo tam na cmentarzach w noc dni!„. Gdzie szukać was dzisia1? Co zostało 
taką pod śnieżną pościelą marzyć grobom, z wonnych kwiatów \Vaszychf Umarłe, zes
nad który mi st1 óżu ią w mi!czP-niu drzewa cłlnięte lodyżki, co leżą oto pod ciQżkim ca
osędziałe. łunem przeszłości„. Im bardziej droga nasza 

Cisza w sercach, co cierpieć przestały, oddalała się od· was, szczęśliwe lata uludy 
i niezachwianej w nią wiary, tem więcej tego 

co ,już się nic kn~. awią bólem i krzywdą - czarodiie ·skiego kwiecia zostawr ło za nami, 
noska, nie:drnr1czorrn cisza.„ gubiło się po szlakach życia, a zerwane pó· 

Nikt z tyt·l1 kt.orzy odeszli, nie czuje się znieJ, JUZ w dłoniach nam rne rozinvitafo, 
,amotny i opuszczony w uśclslrn matki-ziemi, lecz mado odrazu. niby zwarzone szronom 
baj e_L~i_~~ZPC,0} ł OĄiej/lćiAt:l.it~t~\Si;l\Q_,O,tĄ_ .. fłę>ZI~ -.-)J~ienj~,, . .,- . 

Wołało się dawniej: ideały I praca na ni· 
wie ojczystej! praca twarda, ofiarna praca ca
łą duszą„. 

Wołało się: sztuka! poezja! jej poświęcić 
każde uderzenie serca, kaidy blysk myślii 
rozżarzać iskr~ bożą talentu, jeśli tli w pier· 
sl! Nie zrażać się przeciwnościami i ani chwi· 
li nie zapoznawać szczytnego posłannictwa 
poety•artystyl 

Wołało się: miłość! 

A dzisiajf ldeałyf... Praca ofiarna na za. 
gonie ojczyetymf .. Nie wyrzekamy się jej -
przeważnie w teorj i - ale... chleb przede· 
wszystk:iem.„ Ci zaś, co w owych wiośnianyct 
latach życia i później jeszcze zbyt obfitą z du· 
szy, sil i umysłu składali ofiart tym ideałom. 
zapomin.ając o sobie - chleba dziś nie 
mają„. 

Sztuka? poezjaf Czysta, dumna, królewska 
bez naginań się i ustęp1tw, t.ywy i szczery 
odblaek natchnienia?!„. Niekiedy zabłąka się 
jeszcze na niziny powszedniości ptak złoto· 
pióry, nie z tego świata rodem - zabłyśnit 
w sf.ońcu, olani i odbieży„. Ale dzie1lątki lab 
mija, nim ziawi si~ taki posłaniec·boty.:. 

Na codz:iań to zazwyczaj„. 1ztuka-protekcja, 

~z tu ka-s pryt„. 
A mBo.ść? l 

Króluje w poezji. W życiu zakwita w I 
dzinie cudu, jak kwiat paproci„. W młodo 
ult.azuje się nieraz naksztalt rozko•znej, 
miechnięte1 oa;Gy, lecz gdy ją ujltie ob.cemy 
znika, jak fatamorgana ••. 

.V 
· ~•• z;;c;,·'"'1 
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.r;aaresztowano. Natomiast informują nas, 
le w drukarni „Nowego Dziennika 
J'.,6dzkiego„ zaaresztować miano zecera 
Podczaskiego, oraz ma być podobno 
aresztowany również zecer Zdziechow
~ki - obadwaj za samowolne porzuce
#Jie pracy bez dwutygodniowego wymó· 
Wienia: - pierwszy pracował w drukar
~i Hessena. drugi zaś pracował w dru-. 
Jcarni Szcześniewskiej. 

= (r) Sprawy mjejskie. Za 
łgodą piotrkowskiego zarządu guber
njalnego magistrat łódzki asygnował w 
\ym roku na utrzymanie l<amery dezyn
Jel<cyjnej i pensje służby 6 t. rb. 

Na bezpłatne szczepienie ospy asy• 
4łnowano l ,200 rb. 
1 

Każdy z lrkarzy cyrkułowych otrzy-
)na na ten cel 200 rb. 
I c:: (r) Z Tow. „Nasz Dach'". 
Członkowie Tow. "Nasz Dach" mogą 
już zgłaszać ;)IC: po odbiór książeczek 
·~złonkowskicl1 do tymczasowego biura 
'fow., Targowa 47, l piętro, codziannie 
od 7 do 9 \\'.cczorem i w niedziele od 
10 do 12 rano. 

= (r) BEzrobocie pracow
nikow aptekarskich trwa , w dal· 
szym ciągu. W czoraJ aresztowano kilku
.nastu straJl<UJqcych tarmaceutów. 

= \n) Rocznica uwłaszcze· 
nia włościan. Z powodu _ pięćdzie
siątej rocznicy uwłaszczenia włościan 
przypad~jącęj w _dniu JU1rzejszym, nie 
l>ędzie 1utro lekq1 w szkołach rządo
wych i prywatnych w Łodzi. jutro też, 
w szkole handlowej lrnpiectwa łódzkie· 
go wygłoszone b~d~ dwa odczyty na 
·temat uwłaszczenia. 
· Jedną z tych prelekcji wygłosi p. 
Rofd1estw1enskij, wykłada1ący jf;zyk ro
'yjski w rzeczonej szkole, drugą zaś 
9aw. przys. p. Raubal. 

= (n) Prośba o nową kasę 
"'o*yozkowo - oazczędnośc10 -
wą. Pewna grupa tu1ejszyc11 rze· 
miesJnjków chrzesciiańskich zwróciła si~ 
do Qubernatora p1otrkt.·.vsl<''!go z pr~ś-

,,. Jutro, w '"'"'"'"'"" ..., fi,~~<.„ •• „ 
8 \.v11;:czorem odbędzie si~ w Sa11 (1e
deńs1uej l Wschodnia 18) zebranie rz;e
rnies1m1{ÓW1 które Z Wiadomych pOWO· 

(!ów me odbyło sk we wtorek. 
Na tern zebranm sprawozdanie zło

ty ~ delegaci1 na Zjazd rzemieślniczy 
w Petersburgu delegat p. Karo. 

i= (r) Oddział pocztowy O• 

twarty wkrótce wstame w 01wuca'-11 
Górnego Rynlrn. jal' s1~ dowiadujemy 
o otwarcie jeszcze 1eanego oddziału 
pocztowego zamierzają poczynić stara
lJla mieszkańcy Widzewa 1 ulic pobhs· 

kich, 
= (r) Nowa parafja. Pro

jekt utworzenia oddzielnej parafii na 
Widzewie został już zatwierdzony przez 
władze. 

Proboszczem mianowany będzie 
według wszelkiego prawdopodobieństwa 
ks. Albrecht. 

= (r) Sprawy stowarzy
•zeń. Piotrkowski zarząd gubernjal· 
flY nie zatwierdził projektu ustawy "Łódz
~iego stow. budowy tanich mieszkań". 

Zatwierdzono natomiast ustawę 
·.związku zawodowego pracownik ów 
piekarsldch i cukiernic1ych żydów", oraz 
ustawę slow. „Niedola dziecięca". 

= (n) Ankieta u subjektóililł. 
Z powodu rótnicy zdań w łonie stowa. 
rzyszenia subjel<tów w sprawie otwarcia 
przy niem kasy ubezpieczeniowej, za
,tząd postanowił ogłosić ankietę w kwestii 
powyższej. 

W tym celu rozesłano czl'onkom 
~rkusze z prośbą o wypefoien1e ich od
·powiedzią, czy kto jest za otwarciem 
kasy lub nie, a również czy w razie 
ptwarcia kasa ma obowiązywać wszyst

fch członków, czy lylko sympatyków. 
-. (n) Zwdowacy chrześcia· 

ie. W ostatnich czasach zjawiła si~ 
m. Łodzi nowa sekta, a mianowicie 

ekta chrześcian żydowskich. Lwolen
blcy tej nowej formy wyznania uznają 
J>ółtwo Chrystusa i opracowali własną 
~oktryn, religijną. Do żadnej z istnie
'ącyc;h sekt nie chcą si~ przyłączyć, ale 
~bhteni Sfł najbardziej do baptystów. 

Zll.dnych też korzyści mateqalnyd1 
ił maJą z tej ewolucji ku wierzeniom 
hrztś~a skim„ co ich odróżnia od nco-

~~~~Bftń, ~.br1~lów1 

KURIER ŁODZl<T -3 marca 1910 r. 

Sekta ta szerzy się w Łodzi, Ode
sie i Rostowie, posiadając w Rosji swój 
własny organ. 

= (r) Ze Związku zaw. mu
larzy „Łączność". L.arząd Związ
ku podaje do wiadomości swych człon
ków, że w niedzielę dnia 5 marca r. b. 
o godz. 1 pop. w sali straży ogniowej 
4 oddziału przy ul. Zarzewskiej, odbę· 
dzie sic: ogólne zebranie z udziałem de-
legatów z oddziałów. , 

Z prawa głosu korzystają tylko ci 
członkowie, którzy opłacili składki za 
ostatnie półrocze 1910. 

= (r) Z Tow. miłośników 
rozwoju fizyczr.iego. \V sobotę 
dnia 4 marca 1911 r. o godzinie 8 wie· 
czorem w lokalu fabrycznym przy ul. 
Rokicińskiej nr. 62 odbędzie się ogólne 
roczne zebranie członków Towarzystwa 
miłośniltów rozwo1u fizycznego w Wi
dzewie. Zebranie ogólne jest prawo
mocne bez względu na liczbę przybyłych 
członków. 

Porządek dzienny obejmuje: rolpa· 
trzenie sprawozdania, z działalności za 
rok zeszły i budżetu na rok b. wybory 
zarządu i komisji rew1zyinej, wreszcie -
wnioski członl<ów. 

-~(r)-z-·Lódzk. Zyd. Tow. 
niesienia pomocy głuchonie
mym 11Ezras llmim". Wczora1 
w lokalu przy ulicy Zawadzkiej nr. 19, 
nastąpiło otwarcie szkoły dla dzieci 
głuchoniemych przy Towarzystwie nie· 
sienia pomocy g.łuchoniemym .Ezras 
llmin". Towarzystwo stawia sobie za 
zadanie nauczyć dzieci mowy artykula
cyjnej, dać im ogólne wykształceme ele
mentarne, pobudzić drzemiące w nich 
zdolności umysłowe, rozwmąć w mch 
poczucie moralności społecznej zamed· 
bane skutkiem strasznego kalectwa. 
Szkoła prowadzić też będzie naukę 
slojdu i rysunl<ów i w ten sposób da 
możność wychowawcom kierować na
stępnie dzieci do odpowiednich rzemiosł. 
"''-···"'":.""~hvn bowiem postawiło SO· 

., 
• '"ZYĆ m:\stępnie przy .. , 

'"'• 
~ mogłoby 
1u zamiast 
członków. 
ierowmka 
1uczyc1ełki 

t'• ••..•. „ ... -.vn.:a\olJI "'":: uw n • ..:j. Oboje 
oyii nauczycielami w warszawslrnn msty
tucie g.ruchoniemych 1 ociemmałych. 
Wobec zupełnego braku wykwalifllwwa
nych sił nauczycielskich, szkoła musi 
wyrobić sobie odpuwiednich wychowaw
ców i w tym celu zostały zaangażowam: 
2 nauczycielki, które będii siQ speqal1· 
zowały w tym zawodzie, pod lderu11-
ldem p. L1chlenszte111a. Kierownik szko• 
ły zamierza zastosowa~. me jak dotych
czas, metodt: dal<tylogiczną, t. j. poro
zumiewania się za pomocą mimiki, lecl 
system -nauczania artykulacyjnego, t. i' 

porozumiewania siQ za pomocą mowy i 

odczytywania· z ust, stosowany z dosKu· 
nałym1 rezultatami w najlepszych zal<ł·a . 
etach tego rodzaju Europy Z.achodnieJ i 
Ameryki. Do lego systemu dostosowa· 
ne też Jest urząazeme szkoły. ::>zkoła 
ta. me licząc instytutu warszawsl\lego, 
Jest pierwsz" 1 jedyną w lffaJu. l<ociuy 
oudżet szkoły przy 2 oaaz1ałach z 24 
uczmami, wynosi 5)000. 

- ~e~iug~„z~a;ia naj~ięksaych powag 
w t~j dz1e~z1me naucT.ania, maximum u
czmów w Jednej klasie powinno być 10. 
T~w3uzystwo, ~ozumie się pragnęłoby 
.za1ąc się głó.wme dziećllt ludzi biednvch 
tymczasem. wobec braku funduszów" ~ 
24-ch dzieci przyjętych, niestety, lS-ro 
p~atnychł a zaledwie jedna czwarta zupeł· 
1ue bezpłatnych. 

t.arzqd widzi się zmuszonym otwo
rzyć w najbliższej przyszłości jeszcze 2 
o~działy, gdyż liczba, kandydatów za
pisanych, dochodzi 100. 

Nie przyjmując wszystkich, odsuwa· 
my ich od możności zostania ludźmi -
ludźmi, którzy sami by mogli się utrzy~ 
mać i pozbawiamy ich jednego z nai· 
drożs~ych klejnotów - mowy ludzkieJ, 
s!~azuJemy ich na życie pełne poniewier· 
k1, l}a to, b~ przez całe życie byli nie
~nosnym ciężarem dla swojej rodzrny 
1 społeczeństwa. Zarząd głęboko prze
~wnany o :społecznem znaczeni q noweJ 
mstytucji, zwraca się do łodzian z go
rącą. prośbą, w inm:niu :zrozpaczony cli 
roctw.ów, by okazali pomoc moralną 1 

mateqalnq, przez zapisywanie się 11a 
członl\~W TowŁ1rzy twa, Zarząct rnt 
wątpi, ze na Jego wezwanie odezwie s1~ 
mysi ul>ywal1..J::;1,a 1 gu1 q\:e sen;a nuesz
kańcąw. ~lł'J~ mii~ta. 

. Prezesem Tow. jest dr. Cwrnożyt, 
zamieszkały przy ul. Zawadlkie, nr. 5 .. 

= (d) Samobójstwo p1„.zez 
powieszenie. \VczontJ około 00-

dziny 12 w południe, w mieszka~iu 
własnem przy ulicy Targowej or. 77, o
debrał sobie życie, powiesiwszy się na 
klamce od drzwi, 19-letni Emil Krzemiń· 
ski, rzeźnik po fachu. 

Zwłoki zabezpieczono do zejścia 
władz sądowych. Przyczyny samobój
stwa dotychczas r.ie wyjaśniono. 

= (r) Nieudana ucieczka 
członka robotniczego związ. 
ku na„odowego z więzienila. 
Donoszą z. Piotrkowa: \V ubit~gły wto· 
re.k !1a~ w1eczor~m z celkowe j lrnmery 
w1ęz1ema gubernialnego w Piotrkowie 
próbował ratować się ucieczką jeden z 
osadzonych w więzieniu tern członków 
robotniczego związku narodowego, i już 
po sznurze wydostał się na ulicę, gdy 
w tern zauważył to wartownik i strzelił 
raniąc więźnia którego napowrót wzięt~ 
do celi. 

Skazany on jest na 12 lat ciężkich 
robót. 

= (d) Kradzież rządowej 
korespondencji. Wczoraj w go
dzinach rannych w restauracji przy 
zbiegu ulic: Zawadzkiej i Długiej, listo
noszowi miejscowej poczty niewiadomy 
złodziej skradł paczkę 1istów, pomiędzy 
którymi znajdowała się i rządowa ko
respondencja, dotycząca poważnych kwe
stji. Zarządzone natychmiastowe poszu
kiwania wyników pomyślnych nie dały. 

= (d) Otrucie z miłości. 
Onegdaj o godz, 10 wiecz. do mieszka
nia Wiznera, zamieszlcałego przy ulicy 
Targowej nr. 9, przyszła 24-!etnia Marja 
Rosiak, zamieszkała przy ul. Mikołajew
skiej nr. 3, i zażyła sporą dozę kwasu 
ł<arbolowego. 

Pomimo natychmiastowe~o ratunku, 
życia f'(. nie udało się uratować i nie
szczęśliwa w strasznych mączarniach 
skonała. 

Przyczyną rozpaczliwego kroku po
dobno była zaw1edz1ona miłość denatki 
do W1znern. który porzm:1w zy ią, oze-
1~,,~. ~:r. z ił łiC. .... 

= (r) Przeciw mor h ości. 
W po111 edz.1<del< wieczorem, gdy zo· 
na robutrnka Marjanna GaJdowa po· 
wracała do domu, napadli JC.l na ul, 
orzez1!1lt1eJ trze} nieznani i dolwnali na 
kobiecie gwattu. 

Zawiadormona o wypadku policja 
zajeła si~ ouszukaniem przestępców i 
Jednego z nich, niejakiego Jozt:fi:t Ku· 
1J1aka, osadzono JUŻ pod i<IUC!;em. 

... 
-= (d) Zwyrodniały adonis. 

Przed trzema dniami właściciel kinema
tografu przy ulicy Rzgowskiej nr. 7 4-, 
27-letni Edward Hoffman, zwabiwszy 
podstępem do hotelu Niemieckiego, przy 
ulicy Sredniej nr. l, 14-ietnią Władysła· 
wę Czł apińsi<ą, zamieszkałą przy ro
dzicach, przy ulicy Rzgowskiej nr. 59, 
dopuści! się na niej gwałtu. 

Dziewczyna poskarżyła si~ rodzi
com, którzy o haniebnym czynie H. 
zawiadomili policjf:. 

Zwyrodniałego adonisa aresztowa
no i osadzono w wii:zieniu, sprawi:: zaś 
skierowano do sędziego śledczego. 

== (r) Aresztowanie. Agenci 
policji śiedczej &resztm"; ali Ludwika Ha
kela, administratora gaz. „Dziennik 
.t.ódz." oskarżonego o sprzeniewierz:enie 
pewnej sumy z lcasy administracji, 
Część skradzionych pieniędzy odebrano • 
H, osadzono pod kluczem. 

= {d) Kradzieże• Wydział 
śledczy zawiadomiony został o następu
jących kradzieżach· mięsa wartości 30rb., 
ie sklepu jaska Lange, przy ulicy O
grodowej nr. 20, za pomocą wyłamania 
zamków od drzwi; różnych rzeczy war
tości przeszło 60 rb., z mieszkania Jana 
Ajdeka, przy ulicy Brzezińskiej nr. 52, 
przy pomocy podrobionego klucza; -
mięsa wartości 20 rubli z. jatki Izraela 
Sieradz!·dego, przy ulicy Łagiewnickiej nr. 
13; dwuch s1 ebrnych zegarl\ów i 2 zło
tych pierścionków, wartości 29 rubli z 
mieszkania Edwarda l<cla przy ulicy A
lcksandrowstd~J nr. 84; lrnr nale
żących do Anieli Dąbrow:> !~;ej, z podwó
rza darni.I nr. 10, przy ulicy Włodzi
m1ersl< 1ej. 

= (r) Pożar bawełny. Wczo. 
raj, o godzitllf: 3 po poluctmu zi.lpuliła 
su: bawełna w fabryce Suwa lslde iO nu 
Widzewskiej 11r. 199. 

Straty niewielkie, gdy2 o~il!Ji 
w1~1ot'e ugaszono. l(atunel\ podawar 
4:.·'j oddział Stra.ż.v. orzybył też Z-g!. i.lle 

5 . 

nie . brat udziału i,v akcji ratunlwwej. 
Przyjazd straży godz. 4 m. 15. 

= (p) ~~gły skon. Przy ulicy 
W?lcza~.;lciej nr. 43, Zygmunt Sobiew. 
ski, majster mularski, lat 60, zmarł na
gle, z niewiadomej przyczyny, na pod
wórzu. 

= (p) Poród na ulicy Nowa. 
ka nr. 10 rozpoczęła nieznana z nazwi
ska kobieta lat około 30-tu. Zabrano 
Ją do mieszkania. 

= (p) Skutki alkoholu. Co 
dzień niemal Pogotowie notuje ofiary 
zbytniego !1adużycia alkoholu, co jest 
dowd'a~m „wzra~tającej• u nas kultury. 
l w dnm .wczora1szym znaleziono przy 
ulicy Piotrkowskiej nr. 153 człowieka 
lat około 40, zatrutego do nieprzytom
ności ałlwholem. 

= (p) Przejechania. Przy ul. 
Spacerowej, róg Andrzeja, Roman Po
radowski, uczeń st?larski l.~t 14, prze• 
1echany przez dorozkE:, odmos.t okalecze
nie nóg. 

- Naiechany przez dorożk~ przy 
ulicy Piotrkowskiej nr. 9 A bram Aber· 
stein! 9•letni SY.n grawera: uległ okale
czemu twarzy i głowy. 

= (p) Upadek. Moszek Wartski 
~ancllarz l_a~ ~o, spadł ze schodów przy 
!Starem M1esc1e nr. 13, przyczem odniósł 
ogólne potłuczenie. 

ZĄWlliEJSCOWA. 

= (r) Ze Zgierza. W sobot~ 
4 marca w sah "Lut111„ towarzystwo 
dramatyczne pod dyrekcjq W. jankOw· 
skieg? odegra sztukę w 5 akt. p. t. ,.Ta· 
1em111ce· Warszawy!< ze śpi~wami St. 
Uobrzańskiego na benefis dyrektora Wa· 
dawa Jankowskiego. 

W niedziel~ odegraną będzie sztuka 
w 3 aktach p.t •• szerlock Holmes•. 
Dekoracje i kostJumy własne· 

ii;: (w) Okropny wypadek. Z 
Kamińska donOSL.q nam: Onegda1 w id· 
uryce .. mebli giętych Tow. akcyj1ieg0 
• Wo1c1echów• zdarzył się okropny wy· 
lJadeh:. 

Oto podczas ruchu fabryki pękła ru· 
ra przy kotlt 1 wrzątek buchną na za• 
ietych w kotłowm kilku ludzi. 

·--""'I, naJOl!tej wtc'.JjqCy 1,;1l robvlni· 
1 ów, rn1anow1c1e: ~tolartl<, Brochuń i 
jarecki ulegli tak silnym pu\larzeniom, 
1z w~zystk1d1, po ud1r.1tleniu 1111 doraź· 
neJ pomocy na in1eJscu, 0Jw1el.iono 
m;zwłoc.zuit: do szpitala w Nowora
domsl<u. 

Stan dwuch pierwszych poszlwdo· 
wany cli me budt.i poważme1::;zych obaw, 
za to stan zdrowia jarecl\.1ego Je;St bez
nadziejny. 

TEATR, MUZYKA I SZTUKA. 

Repertuar teatru polakiego 
A. Zelwerowicza. 

Z kancelarji teatru komunikują nam 
co następuje: 

Dziś po cenach popularnych Ibse
nowska „Nora" 1 1 • Siemaszkową w 
tytułowej roli. 

jutro w sobote o 3 i pół po poł. 
dla młodzieży, wyborna komedja Fredry 
„Pan Jowialski", wiecz. o g. 8 minut 1:; 
po raz drugi sensacy1na sztuka H. 01-
dena „Urztodowa żona" z p. Siemasz
kową w roli „Nieznajomej" i dyr; L..eJ
werowiczem w roli pułlwwnil<a Lenox:1 . 

W niedzielę o 3 po poł. po cenacli 
popularnych „Chory z urojenia• Molie· 
ra, wieci. o goctz. 8 minut 15 .Um:cto · 
wa żona" po raz 3. 

Repertuar teatru Popular
nego. 

Z kancelaqi teatru komunikują nam 
co następuje. 

Dziś. w piątek dana będzie na o
gólne żądani~ po raz 15 w tym sezo
nie sztuka w 5 aktach Lwa T ołsloja 
„Zmartwychwstanie" po cenach zniża· 
nych o połowę. 

W soboti: po południu dla mło
dzieży dana bęizie tragedja p. t. .Marja 
Stuart" - ceny najniższe, sztuka w 4 
aktach p. t. "Piękna • Mersyljanka ", w 
której główną rol~ odgrywa Napoleon 
Bonaparte pierwszy konsul Franq1. 

Sztuka obfituje w sceny nadzwyczaj 
efektowne, l·ończ"ce si~ mianowaniem 
lconsula cesarzem Francji. 

Dyrekcja wystawia te: sztuk'= i ca· 
.tym nakładem pracy przy • wtpO.ud~ial 
catego gersonelu. 



Z Ozorkowa. 
(Kor. Własna). 

Znowu kolejka elektryczna. 
Oświetlenie miasta. Towarz. 
Pożyczk.-Oszczędnośc. Rze
ka Bzura· Nowy dyrektor. 

W poprzednich moich koresponden
cjach wyraźnie postanowiłem więcej już 
ńfe wzmiankować, o przedłużeniu do 
nas, elektrycznej kolejki ze Zgierza, wi. 
dząc, że wszystkie nasze starania ·i za• 
biegi, oraz dane nam zapewnienia ze 
strony członków Zarządu, dojazdowych 
kolejek elektrycznych w Łodzi, są płon
ne. - jednakże z uwagi, na tak, przez 
nas, upragnioną arterję komunikacyj
nia, powrócę raz jeszcze do tego prze
dmiotu, i postaram się wykazać waż· 
ność tego przedsi{!biorstwa dla obu 
itron: · 

O ile naszym dążeniem jest mieć 
tt: s~ł~ k o m u n i k a c j ę o tyle 
i dla akcjonarjuszów odnośnego 
Towarzystwa przedstawia ona ogromne 
korzyści finansowe. 

Większa część mieszkańców guber
nji Kaliskiej, skorzystałaby z tej komu
nikacji, a znając, jak dalece ich interesa 
spojone są z rynkiem przemysłowym 
w -Łodzi, łatwo można sobie wyobra
iić, jaki ożywiony byłby ruch po linji 
' Ozorkowa do Zgierza. 

Wiaać, że panowie biorący udział 
w posiedzeniach kplejek dojazdowych 
elektrycznych, nie są dokładnie obez
nani ze sfosunkami ozorkowskimi i o
kolieznymi, inaczej bowiem, zalwierdzo-
11oby przedłużenie llnji ze Zgierza do 
Ozorkowa, nie projektowanoby budowy 
tramwaju elektrycznego z todzi do To· 
maszowa, dokąd prowadzi już komuni• 
tacja kolei żelaznejo 

Dla tego też byłoby bardzo poią· 
danem, aby Zarząd kolejek dojazdowych 
w Łodzi, zaprosił na najbliższe posie-
A•.a ... :- : ... ~-- ·- - -L.----·-•-1: • 

KUR.I ER t.ODZK 1-2 marca 1911 roku: 

na samojazd inżyniera Cowleya bombę, 
zwiniętą w drelich. Wybuchu nie było. 

Sprawce aresttowano; zamach miał 
na celu urzędnika wydziału śledczego, 
który posiadał podobny samojazd. 

Di:uma. 

Każda instytucja finansowa, ieżeli 
raejonalnie bywa prowadzona, to co· 
raz bardziej się rozwija, z pożytkiem 
dla korzystających z odpowiedniego kre· 
dytu, i z korzyścią dla samej instytucji, 
czego też jest dowodem nasze drugie 
Towarzystwo pożyczl<.owo-oszczędnoś- Charbin. Zmarły w ciągu doby 4 
ciowe, które założone zostało zaled- osoby. 
wie przed dwu laty, a kupiło już w mieś- Dziś znaleziono trup ni~znanego 
cie obszerny plac, i z wiosną wystawi rosjanina; prowadzone jest badanie. 
na nim okazały dla siebie budynek. Zgon laureata. 

Rzelrn Bzura, płynąca przez neisze Berlin. Zmarł profesor chemji, 
miasto spokojnie, dała w tym roku do- Wanthof, laureat nagrody Nobla. 
w'ód swojej potęgi, i wystąpiła z łożys- Wybory w Rumunji. 
ka, zalewaj4c domy i pola niżej poło- Bukareszt. Wybrano do izby po-
żone. selskiei: 57 konserwatystów, S liberałów 

Przeciwko żywiołowi wystąpiła do i 7 demokratów konserwatywnych. 
walki nasza straż ogniowa ochotnicza, Zwołanie parlamentu. 
przez kopanie rowów w celu odprawa... Wiedeń. Parlament austrjacki zwo 
dzenia wody, zapobiegła większym, wy„ łany zostanie 8 marca. · 
niknąć mogącym stratom. Gabinet francuski. 

Należy sie zatem dzielnej straży i jej Paryż. Gabinet ostatecznie został 
naczelnikom, wyrazić w imieniu naszych skompletowany, z niektóremi zmianami 
obywateli szczere podziękowanie. wczorajszej listy. Antoni Perier obej-

Osiadł w naszem mieście nowo muje tek~ sprawiedliwości, Masse-han-
przybyły dyrektor fabryki Schlosserow· dlu, Pans - rolnictwa. Inne ministerja 
skiej przc:;dzalni bawełny i tlrnlni, który bez zmiany. , 
z nadzw~czajną energiij zaprowadza ró· · Paryż. z powodu, że Cruppi, je.den 
żne porządK1. z wybitnych adwokatów francuskich, 

jest zatem nadzieja, że dyrektor ów który w przeszłym gabinecie dzierżył 
pomoże nam również w celu pozyska- tekę ministra handlu, a · teraz obejmuje 
nia telefonicznego, oraz elektryczno-ko· po ustąpieniu Pichon'a, stanowisko wy• 
lejowego połączepia z Łodzią, o co kC!· bitniejsze, bo tekę ministra spraw zagra· 
łacze sie już lat tyle, a jednaK o reali- nicznych-gazety przypominają, że stał 
zacji zabiegów ciągle nic nie słychać. on już dawniej w opozycji do b. pre~· 

Feliks. jera, Briand'a zwłaszcza w epoce strajku 
lwlejowego. Cruppi zarzucał wówczas 
Briand'owi, że system czynienia różnych 

TELEGRAw1Y. 
. Podzięka akademistow. 
Petersburg. Związki studentów a

kademistów politechniki i instytutu leś
nego w telegramie do prezesa zjazdu 
zjednoczonej szlachty wyraziły wdzi~cz· 
ność zjazdowi za mora1ne poparcie, O· 
t ... .._.,.,..„4 ....._„'"'"' .... ;_,...~;/"\*""' „fr,,,,ł ..... -....i~1-A„ ••• „ ... ,., 
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(IÓ stropc 
eścił się sl 
celuloidowy1 

unl'i~kata dzieł Tołstoja. 
Moskwa. Komitet prasowy skonfis· 

kował 16, 19 i 20 część nowego wyda
nia utworów Tołstoja. 

Dwa wyroki śmierci. 
Moskwa. Sąd wuJt;11110-01m:gowy w 

sorawie o zabójstwo nadzorcy wi~zienia 
skazał 2 na śmierć, a 1 uniewinnił. 

Zakaz nauczania. 
Kijów. Generał-gubernator kijowski 

wydał postanowienie obowiązujące, za
kazujące tajnego nauczania, ze wszyst• 
kiemi następstwami kar administracyj
nych za nie - w kraju południowo-za· 
ct10dnim. 

Bomba. 
Kalkuta. W środku miasta młody 

bengalczyk rzucił na samojazd inżyniera 

przyrzeczeń urz<:dnikom, należącym do 
strajku, tumanił ich tylko i że tym. spo
sobem on sam, Briand, był właściwym 
sprawcą strajlm kolejowego. 

Paryż. Prawicowa prasa republi• 
kańska wita gabinet Monisa jako odro· 
dzenie combizmu i nietolerancji sojuszu 
z socjalistami. Przeciwnie prasa rady
kalno•socjalistyczna i socjalistyczna wy• 
raża gabinetowi Qełne zaufanie. "L'Hu
manite" żą~a am~estji za, przest~pstwa 

~prawa 1 ruanow&K1egu. 
Kraków. Rozprawa przeciwko Trud· 

nowskiemu o zamordowanie Rybaka 
rozpocznie się przed tutejszym sądem 
karnym w d. 16 b. m. 

Na rozpraw~ przybedzie wielu świad· 
ków z Królestwa. 

Niektóre zeznania odbywać si~ będą 
przy drzwiacb zamkniE:tych, dla zapew
nienia bezpieczeństwa świadkom. Ogó
łem stanie przed trybunałem przeszło 80 
świadków. 

W Greojl. 
Ateny. Minister skarbu wniósł do 

parlamentu budżet pa~s_tw~wy: dochody 
oblicwno na 130 mll1onow rozchody 
na 135 mil. franków. 

Wygłoszonej ostatnio mowie Veni· 

11 SO 

zelos nazwał położenie państwa roku.; 
jącem świetną przyszłość. Według słów 
1ego należy stworzyć odnowioną Grecję_. 
która powinna zająć przodowniczt; 
stanowisko wśród państw kulturałqycli 
i Bliskiego Wschodu. 

Na pograniczu. 
Ateny. Agencja ateń~ka donosi o 

zajściu pogranicznem w Delera. Post~ 
runek turecki strzelał z zasadzki do 4 
ludzi, dążących na stację Mandrji. {l 
prócz tego turcy strzelali do właścianln„ 
znajdującego się na terytorjum greckiem~ 
Zabito dwuch. , 

Minister spraw źagranicznych (f:. 
świadczył, że zajściu przypisuje charak
ter miejscowy i jest pewny, że nie cxtt· 
bije się na stosunkach z Turcją. j 

Minister wojny polecił dowódcy i dt,r 
wizji w Larysie, aby surowo · ukaraJ 
winnych. 

Protest ohińczykow. 
Tokjo. Zamieszkali w Tokjo stu, 

denci w liczbie 1,200, złożyli ambasada.. 
rowi chińskiemu protest przeciwko ~ 
ległości rzCldu, który poniżył naród 
przez: ustępstwa dla Rosji. . 1 

Zebrano 18,000 jenn na propag~ 
ruchu przeciw rosyjskiego w Chinach ~ 
w Europie. 

Spar-t 

Walki fraru~uskie w Cyrku .. 
A. Devigne. 

Wczoraj walczyły 4 pary. 
1) Czarna maska - Karoli. Walk!a 

do rezultatu. Karoli mniej zn:czny zO'-
stal zwyciężony po 34 minutach. . , 

2) Szwatz - Makdonald. Ciekawa 
walka po 20 minutach pozostała bęz 
rezultatu. . 

3) Mańko - Hanibal. . W ~rszawiajc 
bez wysiłku pokonał przeciwnika po ,J 
minutach. ' 

.ieznajomy - Hesl~r, . Ostatni 
>ie łopatki po 1 mmuc1e. 
wal .Zł& 4 pary. Czarna masn 

Szwartz - Hanfbal, Niezoa• 
)ucow, Jankowski - ~ 

·l 
-o-

Srednia 51 
powrócił. ·c 

Sp.: Choroby skórne, weneryczne, k<>j· 
metyka. Leczenie S YPHILISU Salvarsa-. 

nem „ERLICH-HATA 60611 

Gochiny przyjęć: od 8-1 rano l od "4- - 8 wl~. 
W niedziele i święta od 9-2 po poł. r,8-0-« 

Sanatorju m D-a Solmana 
Warszawa ĄT.EJĄ SZUCHA Nii 9. Specjałnoś6 
LĘCZENrE CHOROB CEURURGICZNYCH i KO• 
BIECYCH, Pobyt i opatrunki od 3 do 7 rb. dit~ 
Ambulatorjum od 12·ej do 1-eJ po p. Praoowął 
Roentgena. 1'11-12-1 



„r -"'.~-...· -----.--..,--„-. __ _..._,,,,=-------------~-=== ~r{re~~f'~~~- ~ m~rca 'fQf1=' =r;....,,,,.--.....,..==~.,...,.,,.,.,..„..,..._~.,.i:-•·•·~---;.;mi~. ~M!.:.-. 

I . 

~~iatłoleezniezy i ~oentgenowski Gabinet 
U-ra S. KANTORA. 

SpecjaUaty chorób skórnych, wlosów, wenerycznych i moczopłciowyoh 
Krótka M 4. 172-0--10 

j.eozenle promieniami Roentgena, światłem Finsena i kwarcowem (cho
rooy !ltóry i 'vypPdenie włosów1 , prądami wysokiego napięcia (świeiba, hemo-

~
ldy) elektrolltw (radykalne usuwanie szpecących włosów), masaż wibracyjny 
pneumatyczny podług prot. Zabludowskiego (niemoc płdowa), kaustylta, (Usu

- a.nie brodawek) Endo i cystoakopja (oświetlanie organów moczoplciowych), 
elektryczne świetlne kąpiele i gorące powietrze. 

Przyjmuje od 8 - 2 i od 6 - 9, dla pań od 5 - 6. Osobna poczekalnia. 
Telefon Nf~ 19-41. 

·'1 1 -820 

~Kwiaty świeże,~ 
fto;Jlny, f>u~ieły i voieńee 
w niebywałym wyborze POLECA najtaniej 

----W.SALWA 
Dzielna X! 4, Piotrkowska .N! 189 

1 Zgierska Xi 7. Telet. Nr. 14-99. 

„HANDLOWIEC" 
JEDYNY I\IE SUBSYDJOWANY ORGAN PRACOWNIKÓW 

HANDLOWYCH I PRZEMYSŁOWYCH. 

·w-.chodzi I-go i 15-go keźdego mieaiąca. 

11
HandJowiec'' broni praw i interesó•.v wszystkich pra

cowników handlowych i przemysłowych. 

11Handfowiecu zamieszcza 5tale wakujące posady. 

„Handlowiec" zamieszcza sprawozdania ze wszystkich 
stowarzyszeń polskich w kraju i zagraniav 

,nHandlowiec" Ud7iP.la he.7nfatnie norad Of8W!1YCh. 

:>0staci 

h kan-

• 
J. 

CENA.: roanie • 
kwartalnłe 

Rb. 5 .• - ) 
„ 1.25 ) z przesyłką pocztową. 

Prenumeratę wnosić również moźna przez T-wo pra- · 
eowników handlowyc.h (Sliska ~ 9). 

.kedaktor J. Karasiński. Kierownik literacki K. Hoffman. 

-2-'.l 
_.._.. _______________________ _ 
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Etykieta zatwif'rr' "rna rirzez rząd. 
Wys irzeg Y1.1Ć sł r. ~ aaślado·willictwl 

Towarz~stwo AKcJj~e Rzeź~i Miejs~ic~ 
w Rosji 

War•zawa, Krakowskie Przedmle6cie M &. 

poleca: r.883-20 20 
I) Włosień tapioerski. 2) Krew suazon11. 
8) M11ozkę mięaną. , 
ił) Kupuj i gp1•zedaj k ry surowe, 

mokre i suche. 

SZCZU~Y 
wytępia zupełnie pa!ta, przygotowana 

w Aptece )4lalewskiego w Rawie 
gub. plotr. nagrodzona za szybkie i 
pewne ddabnle na wystawie w Wie
dniu wielkim medalem złotym. Cena 
funta 1.20 kop. opróez przes pocz. 

Ważne Dla pań! 
SPECJALNY 

FRYZJERSKI SALON dla PAN 

EU E JA" '' . 
KARTO WSKA, 

Łódź, Konstantynowska 6. 
Poleca Szan. Paniom w Łodzi okolicach 

NAPIĘKNIEJSZE CZESANIE 
mycie g:owy i natychmiastowym wy1u
azeniem (Manicur) czyszczenie paznogcl. 
farbowanie włosów i wszelkie roboty w 
zakres perukarstwa wchodzace Jako to: 
loki turhanowe. warkocze i postisch, za
wsze w najnowszym stylu wykonywane 
pod moim kierunkiem. Wyuczam upina
nia najnowszych fryzur w 5 lekcjach. 
Abonament na miejscu i w domach. 

11 

Teatr „URANIA" 
ul. Cegielniana 34. 

NOWY PROGRAM. 
od 1 do 1~ Magca 1911 r. 

Ding.Dong 
Muzyk. ekscentr. 

Les Ottos 
Nowość gimnastyczna, 

Les Bovio Sance Souci 
Znakomity lntcrnaciooalny duet. 

The Bennuit Ceaaro 
Trio 

Tyrolscy parter akrobaci. 

Paul Mokaschly
Truppe 

Wykona wesołą. pantornine 

Faun et Nymphe 
Scena mitologiczna sceniz . przez prof. 

Burchardta. 

M-lle Deloni 
Subretka. -----

Val eto ff 
znów przyjechał z nowym repert. 

Erna eł Greet 
Dwie piekne sportmenki, 

Skating Akt. 

URANIA-810 
Nowa serja obru;ów. 

Pod werandą. 

Koncert Rumuńskiej Orkiestry 
pod batutą. kapelmistrza 

GIZA STERIAN, 

'I.• . ' 

„ Z '„ elfte" 
uilofa f·her nca 

niezawodny .6rodek 
od k ezlu i c h rypld. 

SPRZED AŻ w slda J„< li ·'J.itc~7 
ny c•1 i apt.:k~t h HóS 1' - 1 

' ' 
IZRAELITA'' 

Tygednik naukowy, apoleczny i literacki. 
. . „IZRAELl:'f ~" jesqe~ynem u nas pismem polikiem, po· 
sw1ęconem kwestii zydowsk1e1, oraz zwalcianiu wszystkiego ce 
stoi .na przeszkodzie obywatelskim dążeniom Żydów-Polaków. 
Od czasu wznowienia wydawnictwa „Izraelita" daje czytel· 
nikom znacznie obfitszy materjał aktualny i historyczny, a, zara· 
zem podniesiony został publicystyczny poziom pisma przez zwiłk· 
szony i odpowiedni dobór współpracowników z pośród wy.bltnycłt 
sił naukowych i literackich. 

Zespół współpracowników „Izraelity" tworzil: 
Agricola, .F. Arn1:3ztajnowa. Majer Bałaban, ·.Bela· 

rjusz, Leo Belmont, R. Centnerszwerowa,, Leon Ohoro· 
mańsk! , Julja Dicksteinówna, Wilhelm Feldman, H. Fid· 
ler, Leon Goreoki, Kazimierz Grosman, Jerzy Gura„ 
nowski, Cze t ław Halicz, Jan A.dolf Hertz, St. A. Kem· 
pner, Henryk Kohn. Jerzy Kurnatowsk:i, Leon Uohten· 
baum, Henryk Lichtenbaum, N. Likiert, J. M. Muszkowski, 
Wł. Nawl:"ocki, Henryk Nusbaum, lgnaoy Radliński, 
Bolesław Roz . tański, Eug. Sokołowski, łfiecżyeław 
~terling, Wojciech Szukiewicz, 8t. Szymański, 'Józef 
Wasercug, Adam Wiiel, Adam Wolman, Pio~i; Zubowiez 
i inni. · 

Prenumerata wynosi: w Warszawie rocznie rb. 61 półrocznie rb. ~ 
kwartalnie rb. 1.50; na prowincji: rocznie .. rb. 8, pOłroczrile rb. 4. 

kwartalnie rb. 2. ·· 

PREMJA „IZRAELITY"; 
Wszystkim, którzy opłacą prenumeratę za pierwsze . Pół'ro~za 

1911 r., wyślemy odwrotną pocztą BEZPŁATNIE dwa- dzlełk1 
„Antysemityzm" Anatola Leroy-Bealleu i .Rzec" 
o Salomonie Majmonie", Klemensa Urmowskiego. Prenumeratorzy 
kwartalni otrzymają oba dziełka powyższe -po cenie znatznie znl• 
żonej (50 kop. za oba). 

'· " Adres redakcji i administracji: 

Warszawa, ul. Próżna 8. Telefon 158-90~· 
r1434-0 

"··~~ 
--...-........ 

=CHORÓB ocZiJ= 
D-ra B. DONCHINA 

(OKULISTA) 308-1 

Specjalista chorób skórnvch, wene-
rycznych i niemocy płciowej .. 

Dr. St. LE W KO W I CZ 
Leczenie elektrycznością, elektry:. 
cznym światłem i massażem wi-

bracyjnym. 
Zachodnia 33, (obok lombardu) 
Przyjmuje od 9 - 1 i od 6-8 
wiecz., w niedzielę od 9 - 3· 
dla Pań od 5 - .6, 775-4; 

Dr, L. Klaczkin 
K1n1tantyldw1ka 11. 

Syphlll11 akórne, weneryczne, 
choroby dróg moczowych. 

Prayjmujt pod 8-1 rano i od 
5-8 wie::r. dla pań od •-ó po 

połudi,~-:.:i. 71 !3-0 

Dr. L. Prybulski 
Choroby skórne, włosów, wene
ryczne moczopłciowe i niemocy 

płciowej, 
ulica POŁUDNIOWA .M 2, 

Przyjmuje chorych od 8 - 1 rano I od 
-ł - 8 po poł„ paoie od 5 - 6 po poł . 

8674-0-0 

PASAŻ MEYERA Ni I 
róg Pl~trl<owakieJ, ' 

l.'rsyjmuje: od 10-12 1 ł-r-71 ~ół p~ p, 

Ból glo~y. i ml~~anę I 
radykaliue usuwa. . 

i"igreno • Nervosin 
Bezwarunkowo pewny " l !nle!zko
dliwy roslinny środek, 'Udać w 
aptekach i akładacli · apt~cinyel,l · 
tylko ORYGINALNYCH proszków . 
10 kop. sit . Pudełko 1,20 ''kop. 

287-b2_:1 

TANIA BIBLIOTE A-
·Pub1iczna 

Tow. ,,Wiedza" 
Rozwadowska 15 

otwarta jest w dni powszednie 
od g. 6 do 8 wiecz .• w niedziele 
i święta . od 1 do 3 po południu. · 
Książki wypożycza się bez za
stawu za opłatą pięciu kop. mie· 
sięcznie. Księgozbiór liczy JObC 
tomów. r299-15-t -

Powróclł z zagranicy i zamil:1zkał 
na stałe przy ul. Zielonej '41. I pi~tro 

Specjalista chorób włosów, -skór- Chiromanta „HENRYK" 
nych (piegi j pryszcze na twarzy Nie siczędzą.c kosztów i pracy skoń-
etc.) i wenerycznych (s~,philis) czyłem ostatecznie llalik\ chlrOlńanOjl 

· I kartomanjl i przepowiadam syi.te-

Dr S Sznl• ·•Tl• n' d mem słynnych okultystów, f ako to: 
1 1 ', · Papuas., .Monan'a, Ettell'a, Ellphasa, 

· ' Lćvl I ln. 
ul. Srednia nr. 2. . Cena od 1 rb. Niezamożnym od 60 k. 

Leczenie elektry-..t.nością I masa- Wrótenle ~dłoni. 
żem. Przyjęola od 10 r. do 9 wieci. cod:tłefl. 

PrzvJ'rn uj·e od 8-2 po !JO ł. j od Bci porównania z tutej szymi ;n·iepo-
J wlada<::zami 

4 do 9 Wiecz., la dam Od 4-5 vejśc i e 41 ZIELONA 41 furtk ą. . 
po pot. · :w-14-14 - · 2~2..:.:...1 -=l 



TYLKO 3 DNI! środa, c2warte % i piątek r. b. 

the Bió - Express 
Zielona N~ 2. 

R k d k• f f Obraz ściągający niezliczone tłumy we wszystkich 8 Or 1118fTI8 ogra U1 stolicach świata: Paryżu, Londynie Petersburgu i Moskwie 

N t t • k E d t Wstrząsająca tragedjs w 3-eh częściach. o a n I y y Obraz dłngości1500 Mt!. trwająey pól-
• tory godzmy. 

Bobuś kombinuje . Farsa w wyk. art.-d~iecka. Dyplomatyczna kolacja. Komiczny. 

1 , W piątek i sobotę 3. i 4 marca 1911 roku Wspaniały program w ~ częściach „ODEON 
Telefon 15-:-81. 

-~~~ 

Morskie kąpiele we Francji (natura) Miłość Kasbylijczyka ~~::t~~ ~r;:a~~:~.iu artystów 

Dzuma {e~!~.t~~~~y ~O~W~=~~~;:e Widoki Devon hiru z natury frze~I sf1tagr1f1w1ć prexyd11t1 komiczne 

Pożar pasażu Simonsa w Warszawie dnia 2s lutego Sąsiad i sąsiadka :~:~~:1ewrr:~~~~~n1• art. 

Boska komedja. Pieklo. Dante Alighieri arcydzieło sztuki kinematograficznej. 

. ' ' 

;Instytut języków nowożytr1ych ~-ra Kummera 
i roi!~~~~~~y · zakłal w ~iejscu Bla nau~!ot~~!!!:a •&. : 
• . Ażeby wszystkim interesującym się nauką język6w nowożytnych dać sposobność pozna- • 

• 
nia „METODY CAMIL"• zas.tosowanęj w wyżej wymienionym instytucie udzielane będą • 

: w poniedziałek. dnia 6 marca 4. 
• · bezpłatne i do niczego nie obowiązujące T 

i LEKCJE PROBNE i 
• w języku polskim. ros~jskim. niemieckim i francuskim • 

ł Bla Fai I ~~::ri:0w. L~ · Bla panów I ~~":::1~~ow .. Li~ + .... „ ................. : 
I o r Czarnożył ~ NA RATY i za gotówkę! "!S;I? ·Znany Cyrk A. DevignÓ @ -~ • Ma~azvn „E:Jouvre" ce~ielniana Jl! 37 
@ wyjechał poleca wielki wybór konfekcji damskiej. 

RYNEK TARGOWY, przy zbiegu ul, Cegielnianej i Dzielnej @ 422„6-1 Przyjmuje się ·.vszelkie obstalunki. 

w piątek, dnia 3-go marca 1911 roku @ wraca w końcu Marca. - · NA RATY i za gotówkę! 

s~ortowo-atletvcz~e-nrze~s~wir,file @® Ważnedla dam! s:::;.:~. odng~e:Pi~~~dfł~':i,~oks~łJ~?~: d r Przeciw Kaszlowi i Chrypce Ba ski· i ... r!!lfw1· ee l Kac 1 k I . zechce się zgłosić Cegielnhm z udziałem całej trupy na czele nowych d .biutantów. @ lJ ID .11 -. • e arze po eca1ą N 57 ~ r. 62 m. l. „-3-. 
D l · • lkl hś · t h · t który praktykowaL kilka lat n granicą. [7 n tj J n . . . d d a $ZY ciąg wie ego wszec w1a owego c amp1ona u n5 powrocił do Łodzi i mieszka przy ulicy ~ .n }'[ n. p1wiarma o sprze ania zara 
Francuskiej Walki zorganizowanej przez znanego w @~ Konstantyntwskiej 6 m. 23. Przyimuje • 

00 
i warsztat rzeźnicki, Pabja 

Rosyi i za granicą profesora atlety A. W. Kazakowa różne damskie obstalunki które wyko· Prawdziwe Sodeńskie .... nicka Szosa Nr. 14. 571. -3-

dla ·zawodowych atletón: ~!f;~śś~~~~~.a, mistrzowstwo fA'i J:k:ajk~~~!~;m ~:~~~;~~~;h q~T~~~7a:e Mineralne Pastylki. ~ p«>!~~~~::·2J~j~-~-:~z~~!i ~~ 
Honorowa wstęga, złote sre11 rne )).!! L::• wszystkich aple- S?S-3-

i bronzowe medale fflł 
1
WWOJVi.ffe§ltttli@'iii'J! kładach aptecznych,. 

~ potrzebny czeladnik krawieck-
Dzia walczą• fm Z · mE:ski na małe sztuki. Ul 

Czar(Pnrae.wd•1~waa) ska - Klandhj'euta ~ Ka:wa ytma I h I Szkolna Nr. 13 w oficynie lll·d Amer.ykański boks @~ IDEAŁ" n a atorjum pRiE:~~~e meble do spr;:~~~-, 
S H "b I stolarza, Brzezińska 58. zwarc - 8DI a . „ d~. y;ziewań suchych, systemu 595-3-t 

Germania Abisynja @ I . . Kortmga, przy chorobach nosa,Z --a-g""'in-ą""'ł-µ-,~-~p,L:IJ-o-r_t_w_y_d~a-ny_z_m_ą 
Nietnajomy - Dubow @ . b~rdzo poz~wn~. przyJe.m.na gardła i dróg odecho~ych, jak gistratu ~-::Płocka na imii 
Nowa Czarna Maska Ros1·a W smaku 1 m~rozdrazma· również przy .zaburzeniach prze- ·s 1 N ••not" I 577-3-. ów . k zoe a e„ ,,„,~r <a. , 
Jankowski. Hesler (tiJ 1ąca nerw " . miany materii (szczeoó!nre s ro· . . - ~ Na wystawie w Rostowie fulcia). 0 

'] ag1~ą1. p~~pon wydany. z ~nu 
Poznań Szwajcarja (fi} '" n. D. nagrodzona zlotym i.J ny B1laczyq pow. łow1ck1egt 

Przed walkami paradny pochód wszystkich atletów. ~.l ~ medalem. Otwarte codziennie, oprócz niediie 1 świą.t gub. War~awskiej na imię Fran 
Początek o godz. 8 i pół wiecz. @- ri od godz. •-7 po poł, Spac~%~t~[9· ciszka Rzepy. 581-·3-i t SPRZf.DAi w lepszych sklepach r . . =..---------------------.-.: . kolonialnych i składach aptecznych, , zaginął pi~Sek. b1a.ty Z pla~a.m 

·-r •&~?.tH ±Mii!l@I PLACE czarnemt z bronzowem1 1 ·, Zarząd Stowarzyszenia k • yi Odp owad · 
·. W. za~mneJ· Pomocy Pracowników handlow\fch m. Łodzi f'.idilliill16\Re.a:ljijG\.'1m·'*"*" -"1~il!&lB'ilf/ agancemd na lszD~· Ń 5 z~ 

iv " l?rzewleł{ł9 I w Pabjanicach. z budynkami i bez za nagro ą u rnga ·i m. Q 

podaje do wiadomości. ~e w dniu 4 marca r.b. o godz. 9 wiecz. "ASZEL , CHRYPKĘ budynków na dobrych warun- . są7-2-
. w .lokalu Stowarzyszenia przy ul. Długiej ~ 45 odbędzie się I I . kach z małym z~datkiem do zaginął p~szpo.n wyuai;y z gm~ 

Zwyczajne doroczne Ogólne Zebranie leczy się przez sprzedania. .. . . . . ny B~d~1szew1c~ pow~!lt Ra" 
Porz~dek dz'eiiuy: A h k ł Adres prosze zło~yć w redakcji nin1e1- Ski na 1m1ę Antoniny P115tr:-aK~ 

1) Zagajenie posiedzenia.-2) Wyb6r Przewodniczącego Og. Zeb- c en' s Ie szego pisma pod lit, „P. 143". r301>-3 . 593-j--i 
rania, Sekretarza i asesorów,-3) Rozpatrzenie protokułu Komi· zagmęła karta od paszportu 
sji Rewlzyinej.- 4) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania wydana z fabryki Orohmani 

· zar"ądu za r. 1 IH0.-5) Rozpatrzenie i zatwierdzenie budzietu na pstyl ki źródlane Do' łoszen·1a drobne: . na imię Karola Fridri~'12a2'-1-
·r. h>l 1 -f) Rot.patrzenie sprawozdania Biura Pracy.- 7) Roz- oraz inhalacje z roztworów 'T ~~ 
' pąt zenie i>~f*wozdania Biblioteki.-. 8) Wnioski członków,-9) ACHEŃSKIEJ zagineła karta od puzoor~ 
\:'„1o~i Za.rzadłt: a) projekt ustawy kasy wzaj. ubezpieczeń człon- SOLI ŹRODLANEJ A Ka11tor służby, Dzielna 3, wydana z fabryki Pozmtóskio 
kuw na wypa~l, śmlerc1, b) ustawy Kasy poż.-oszczędnościowej li Acheńskie Tow. • poleca wielki wybór służby, go na imic: Wincentego Sfkofl 
Le) ut'wcneń!e kapitatu amortyzacyjnego pożyczek wątpliwych. NATURALNYCH PRODUKTOW · t d tk' k h k" 

Z.a H dz1ewczą o wszys 1ego, uc a- s łe'!O. 
H)) W.y~~.ry rządu 1 . Kom1.sfl . Rewi!yjnej na r. 1911. ZROr>LA.NYC k I '6 k lokajów oraz ---· ---------u w AG.A . w •Hłe ..,otpnybJci• W'TM•g•r.e( ;11t1w~ ilości ctlonków r~eczywis· w A.chen ( Akwizg(eU). re t ~o COJ v:e ' zaginęła karta od puipon 
tyet., ~·~· oiróla• ąbr·•J\i•' ·pr.,.„,,.moone bea wiględu na ilość obecnych, od- Uwaga: Or1iwuloe Aoheńskie pa· bony ~ szyciem, bufetowe. gqs- .wydana I fabry~; Ranka~ it 
h11'-".~e :łl, ;.~~~ merce r.i.. o f"d• 9 wieczorem. r3ó3-1-1 stylkJ tr6<1.lau "tylko 'różową. podynie, ~·~0.-1 lmł4 Właąsława · Mf~~·~~~ bandero~ I podpl•~m1. prof; d-ra Jest rolwaga do apruai.,,;a je- ~ 

e.~zmit.., , 
Do nabycia w apŁ11k-1l I •kl. eptecz \.! dnokonna ul. ~~l 112 · 

u kowala ~1 •••••••••••••••• 

i 

., .... , „„tt,,wFr. ~· '" ;)1 '.\_~~u · , _ _ ,.. ---- ·---- . - . - ·:- ,_ _____ „ ~·· H.@<li!ł~t~r ; ,;a eowr•diiił=~· ~"=..===~==-_ . .........__ - .-.~----~„ .......... .--.... ________ --· · ~. -- . -- „„_ . - - .. .. - - - ··-..-- - ·-- _„_. __ . ..-.------ J 4 --~ ... -.„ . 
-\v dr"°'>.r'l' . ~t.. i) '1ązku., ~achod.o.ia 87. 


